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Haath 


mastępującą depeszę: 


Mrozy się rozpoczęły, a ludność nie zaopą- 
trzona w kartofle i kapustę. Ceny produk- 
tów idą w górę, wśród robotników szerzy 
bię nędza i głód. Na ostatnim wiecu ro- 


Dziś wybuchł strajk żywnościowy ną 
opalni Wiktor w Milowicach z powodu zu- 
pelnego braku żywności, na innych kopal- 
niach sytuacja groźna, gdyż wszędzie zu- 

Kozy, WĘDA"YRODTJKA CYRIL RE 


Do wszystkich Oddziałów Powiatowych 
fw. Zaw. Rob. Rol. 

Wobec rozsiewania przez obszarników 1 
| | fonkcjonarjuszy władzy falszywych wiadomo- 
ści eo do Tymczasowego Sekretariatu Central- 
mego Zw. Zaw, Rob. Rolnych, podajemy do o- 
gólnej wiadomości: 

1) Tymczasowy Sekretarjat Centralny 
Związku mieści się i urzęduje jak dawniej przy 


rano do 3-ciej po poł, 

2) Wszystkie umowy zbiorowe obaowiązu- 
44 nadal obie strony. 

8) Komisje Rozjemcze mają być zwoływa” 
hao jak dawniej. 

4) Opieczętowane lokale Związku winny 
być otworzone. 

5) Wszyscy aresztowani w. związku ze 
"strajkiem powinni być netychmiast twolmieni. 
z wyjątkiem tych,*którzy już administracyjnie 
zostali skazani na areszt, co się tyczy tych o- 
statnich, to podaje się ich spisy do odwołania 
wyroków. W tym celu małeży przysyłać do- 
kladne dane z aja DD. oraz kopie 
wszyst Spraw ZaSąaza przez sądy po- 
hend Ra Tymczasowy Sekretariat Centralny 
zrobić będzie starania w celu odwołania ich. 


POSYOWIE 


EN POZO O a 


Leżą przed nami dwą dokumenty, świad- 


kdministracyjnych i szacunku, jaki nasza bur- 
łuazia me dla praw i wolności konstytucyj- 
t nych. Są to dokumenty — wesole, ale zarazem 
j niezmiernie smutne, / ują bowiem, że u 
| bieru władz administracyjnych w powiatach 
i bioją w demokratycznej py polskiej a- 
lallabeci, którzyby razli nawet w menansgji 
policyjne] 


= 


SZER 


(Tel. w 


jalicy Świętokrzyskiej 13 m. 15, od godz. 9-ej 


mase ye PY r YE "x. A Rar arm 


PRDLETARIUSZE WSZYSTKICH KRAJOW ŁĄCZCIE "SIĘ | 
„Niech żyje rząd robotniczo-włościański| 


Redakcja przyjmuje interesantów od 1 do 2 pp. 
Za zwrot rękopisów redakcja nie odpowiada. 
Telefon Redakczi 176-70, Admin. 120-13. 


Konto czekowe P, K. O. Nr, 175. 


Borysław, 4 listopada. 


Klub posłów socjalistycznych otrzymał botniczym drugiego listopada postanowio- 


no wysłać delegację z tym, że gdyby u 


Mimo nalegań na rząd o przysłanie dosta- rządu delegacja nic nie uzyskała — robot- 
tecznej ilości żywności do zagłębia naftowe- | nicy wstrzymają ruch w kopalniach. Pro- 
go, dotychczas pozostają one bez skutku. | simy o poparcie starań delegacji. 


Prezydjum Rady Robotniczej. 
Przewodniczący: J. Oktawiec. 
Sekretarz: W. Madkowski. 


pyżroma € Górnicza, 5 listopada. 


pełny brak żywności, jest obawa, Że strajk 
rozszerzy się jeśli nie nastąpi natychmia- 
stowy dowóz produktów. 

Związek SEY 


Komunikat 


Tymczasowego Sekretarjatu Centraln, Zw. Zaw. Rob. Rol, 


Niewykonanie wyżej wymienionych punk- 
tów jest bszprawiem i dlatego nadryłajcie nam 
wsześłie szczegóły o nadużyciach ze wskaza- 
niem miejsc, nazwisk i dat. Jednocześnie pole- 
camy Wam dostarczanie wiadomości o wszał- 
kięgo rodzaju poszkodowantach przed i w eza- 
się strajku. Baczną uwagę zwrócić na wiado- 
mości o obszarnikach nieobsiswających  Dó. 
Wszelkie podawane wiadomości mnezą być 
sprawdzone i opatrzone pleczesią Oddziału, o- 
raz podpisami przewodniezącego i sekreta 
Tak również polera się, aby do OdHziató 
Powiatowych przyjmować funlscjonarjuszy r, 
opatrzonych tylko w mandaty Tymcc.asow. Se- 
kret. Central. 

„Przy niniejszym komunfkncie naear 
okólnik wydany przez Ministra Sam 
wnętrznych i Ministra Pracy i Op. Społ. za w- 
silnem staraniem Tymczasoweg” , Cen- 
tratuego, oraz podatemy do wis mci, kw 
środę. t. |. dn. 5-go listopeda r. b. przyst ypu- 
jemy de układów z obszarnikami. w skład Ko- 
misii wehodzą: Kwapiński, Nowicki, Szturm 
de Szirem i poseł Moraczewski. 


Przewodniezący (—) Kwapiński, 
Sekretarz (—) M. Nowicki, 


dozorem galicjjnyn. 


Policja pisze dontvsy do Marszałka. 


Dokumenty, o których mowa, są ft» — do- 


tanso wymownie © inteligencji naszych wladz | nosy policyjna na dwóch posłów srejajistycz- 


nych tow.: Liebermana i Kulakowskiego z po- 
wodu ich przemówień na wiecach sprawozdaw- 
czych. Pp. komizarze pol. į starostowie wiece zą 
tem strapieni, że posłom przysługuje nietykal- 
ność i że mogą awolyryać wiece sprawozdawe 
cze baz pozwolenia i cenzury policyjnej. Nie 
mogąc tego strawić, przynajmniej w ten SE 
Ara Ad AO BENA 


K ORGAN 


To 


Niech żyje Socjalizm! 


Ceny ogłoszeń 


Za wiersz petitowy lub jego miejsce Mk. 1.20 
Za ogłoszenie drobne '$ fen. za wyraz, 
Za zmianę adresu pobiera się 50 fenigów. 


huner poiedyśczy $ © fon. 


l. a a E O LŚ POI EECC EO OKRE OE AAC AE JA IKC NA 
away czynna od włosie 19 p 5- iai p-p. i jdziaskią ERRAT przyięie w tapet eh A yo oki admin., © 10% OD] 


arai oyina w Zagł. Naftowym 


Grozi przerwanie produkcji nafty! 
(Telegram własny). 


szalka Sejmu Ustawodawczego „ściśle poufne“ 


domosy ra posłów. i o ich przemówieniach czy» 

nią uwagi głupie i godne zaiste najbskurniej- 

szego szpicla z „dawnych dobrych czasów“, 
Pierwszy dokument podajemy w całości. 


Komisarjat Policji w Przemyślu. 
L. 259/pr. 
Przemyśl, dn. 80/9 1918 r. 
Do ECH w Przemyślu. 

Dnia 29 września 1919 r. o godz. ti przeł po- 
łudniem odbyło się w sali domu robotniczego na 
Zasaniu zgromadzenie publiczne, na którem poseł 
z Przemyśla dr. Lieberman składał sprawuzdarie 
poselskio, Na zgromadzeniu tem przewodniczył Do- 
minik Teluk, fumkcjonarjusz kolejowy. Dr. Lieber 
man w swej przemowie występował przeciwka ©- 
becnemu Rządowi. oraz Sejmowi, które nie są w 
stanie zaprowadzić porządku, nie zamierzałą wc: 
le przeprowadzić reformy agrarnej uchwalonej 
przez Sejm, a stosunki wytworzone przez obecnć 
rządowe czynniki popierają tylko paskarstwo t ła: 
pownictwo, Mówca występował przeciw prowafzs- 
niu woja" na wschodzie, która wychodzi tylzo na 
korzyść burżujów 1 kapitalistów. którzy już dal 
miljony na dalsze prowadzenie tej wojny. Mówca 
żąda zawarcia pokoju z bolszewikami, nie wchodzące 
w ich dzia!ałność wewnątrz Rosfi. lecz jedynie » 
tego względu, że prowadząc wojnę z bolszewikami, 
Rząd przyjął na siebie charakter policjanta do pik 
nowamia obcych interesów na wschodzie, 7 że 
w ten sposób popiera wskrzeszenie krwawego cá- 
tatu w Rosji. Mówca przynosi zgromadzonym pór 
zdrowtenie od socjalistów Francii, Anglji i Włoch 6 
mówi, że w krótkim czasie musi przyjść do prze- 
wrotu, partja socjalistyczna musi odbudować nowy 
świat, co może nastąpić tylko przez rewolucję. Pe 
ta się zebranych. czy są gotowi do rewolucji, na 
to jeden głos odezwał się: „gotowi“. Zażądał dalej, 
by ci, eo są za rewolucją, podnieśli ręce, na eo % 
zgromadzonych podniosło ręce. Dr. Lieberman © 
świadczą zgromadzonym, że obecnie klasa praewe 
jąca jest na górze i dlatego należy dążyć do ujęcia 
władzy w swo ręce, gdyż w przoeiwnym razie, je- 


żeli robotnicy nie będą solidarn'e drżyś do tego ce- 
lu, © przyjdzie iaki generał z wojskiem i zmasakru- 
je ich. Dr. Lieberman przemawiał za rewolucją 1 
wzywał da niej, czyni? to jednak we frazesach tny 
kunsztownie i estrożnie ułożonych, nie mówiące nie 


: momi środkami rewolucja ma być dokonana, łe 


obecni nie mogli się zorjenstownó o dażnościach mów 
cy tem mniej, że mówea propagujeo rewolucje wrp 
wał równocześnie do pracy usilnej, a nie wspom 
naj wcale o strajkach ani do nich nie zachęcał, nit 
mówił też o przewrocie mającym się dokonsć siłą 
lub rozlewem krwi. Zgromadzenie uchwaliło IW 
dr. Licbermana votum zaufania, poczem zgromsdze 
ni w liczbie około 800 osób z różnych warstw lut 
ności (byli też Ukraińcy obecni) rozeszli się spe 
kojnie do domów. 
Z Komfsarjafu Policji. 
Ministerstwo spraw wewnętrznych 
L. PB P. — 1467/1. 
Warszawa. dn. 22 października 1919 r. 
Panu Marszałkowi Sejmu 
; Ustawodawczego 
mem zaszczyt udzielić de widomości, 
Minister | 
(—) Wojciechowski 


Głupota i kłamliwość policyjnego  spra- 
wozdawcy ujawniaą się tn jaskrawo. Bo na: 


|przód fabrykuje się klamstwo, że poseł tow. 


Lieberman wzywa? do rewolucji i nawst urzą» 
dził w sprawie rewolucji — glosowanie, a po- 
term mówi się, że ten sam poseł zachęcał do 
„pracy usilnej” ł nie zachęcał do strajków, nis 
mówi? tekże o „przewrocie majacym się dok 
naé siłą lub rozlewem krwi". Gdyby więc tu 
nawet nie chodziło o posła, którego przemó- 
wienia nie podlegają kontroli polievine', ale a 
zwykłego obywatela. to na:tępszy szpiecl w naj- 
gorszem „państwie policyjnem nie miałby oka-. 
mi do sporządzania raportu. Ale my: przecież 
żyjemy w demokratycznej Republice z rządem 


fachowym, na którego czele stoi kulturalny p. 
Paderewski i uczeń Abramowskiego. p. Woj 
giechowski! Więc szpicel pisze raport, komi- 
sarjat policji przesyła raport starostwu, staro- 
stwo zwraca się do Ministerium spraw we 
wmętrznych, a p. Wojciechowski — posyla ten 
dokument Marszalsówi Seimu. 

P. Wojciechowski wniósł do Sejmu pro- 
fekt konstytucji pisanej, Ale z tego przykładu 
widzimy, jaką to nizpisaną konstytucję tworzy 
p. Wofciechowski i jego starostowie. Posłowie 
są pod dozorem policyjnym, a szpielowskie ra- 
porty i donosy na nich przesyła się Marszałko. 
wi, jakgdyby ton był guwernerem posłów lub 
kontrolerem ich działalności, 

Jeszcze znamienniejszy jast dragi doku- 
memt: raport starosty pow. kolskiego, nieja: 
kiego p. Witskiego, o wiecu sprawozdawczym 
posła tow. Kulakowskieso. Raport ten p. sta- 
rosta skierował wprost do Marszałka Sejmu, 
przyczem na wstępie taki jęk wyrwał się z 
łego zbolałej duszy: 

„Uważam za zbędne uzasadniać, jak bar- 
dzo destrukeyjny wplyw wywierają podobne 
relacje pana Posła wśród tutejszezo ogółu 
orzn funkejomarjuszy policji i żardiaemerii, 
swładzetm niższej szarży i suce, że tego ro 
dzaju występy, jako aniipnistwowe, winy 
być kategorycznie zabronione i tepimo“. 

Satyrycy rosyjscy, zwłaszcza Szożedrin, 
wmieśmiertelniti liczne typy czynowników 
garskich wszelkiego biurokratycznezo rodza- 
4a oraz ich skrzydlate słowa i gonjalne roz- 
porządzenią administracyjne. Ale p. Wilski 
przewyższy? bokaterőw Szozedrina! Potępie- 
nie mowy posła z powodu „destrutcyjiogo 
wpływu” na.. policjantów i żandarmów, jest 

pomysłem tak niezrównanym, że gdybyśmy 
się z nim spotkali u satyryka, śmielibyśmy 
się, ale uważalibyśmy tó za przesadę, Ale, 
dak się okazuje, rzeczywistość połska jest po- 
mysłowsza od satyryków. Znałazł się taki 
starosta w Ramublies polskiej, który uważa, 
że mowy posłów nie powtnny obrażać lojal- 
nych uszu polisyjno-żandarmekich, ża posto- 
«wi wolno wygłaszać tylko taste pozlądy, ja- 
kie pasują do rerulamiau poligyjno-żan- 
darmskiego. Zadowolenie potisfantów f žan- 
darmów, „zwłaszcza niższej szarży”, z prze- 
mówień poselskich — ma być zgodnie z ły- 
czeniem p. Wilskiego, jedynym probierzem 
żeh państwowej lolalności. W przesiwnym ra- 
zie — są „antfnaństwowa” i jake takte „win- 
my być katerorycznie zabronione i topione“, 


„. Jak widzimy, daleko zas”liśmy w Polsce. 
Jeżeli ciemny starosta z koletiszo powiatu. 
analfabeta polityczny, administrator o pozio- 
mie umysłowym exonoma z folwarku, ośmie- 
la sie w ten sposób traktować przemiwienia 

. Ten pam starosta wie. ża tstnieje 
mstawa o nietykalności poselskiej. Juzżeż 


śmię żądać, aby przemówienia, me podoba- 


dące się żandarmom i policji. były „kataro- 
zycznie zabronione 1 tenions?!" Co sobie ta 
poliovjna dusza wyobraża? Jakiemi więzami 
szmieqosko-ochrannemi mp. Wilscy chert epe 
tać Polsko, eo za vorlad tacy „pompaiwrzy” 
mogą mieś na wolność słowa worzóle, jeżeli 
dhcą „zabraniać £ tomis“ przemówienia por 
słów socjalistycznych ?! 

Po tym wstępie następułe stroszonanie 


przemówienia tow. Kułakowekiezo, dokona- 


me przez przewodnika polic w Kole Zabbe 
Mego. Otóż nawet w tem po!ieyjnam spravo- 
zdaniu niema ani jedneco słowa, ant jodmeco 


"mdania. za które możnaby pocisąnęś do od- 


powiedziałności móweg, nie bełacego namot 
posłom. Ale oczywiście dla Wilskich, którzy 
zmają tylko carski sposób rządzenia I carską 
konstytucję, wogóle m eee socjalistyczne są 
rzecza, godne „zakazania i wytępienia” 


I oto takie typy obstadły naszą admini-| ruski 


stracie, kierowatą przez dwórh koóneraty- 
stów, którzy tyle pięknych tów wypowie- 


dzieli przeciwko systemowi policyjnych rzą- | politycznych nawiązu'e 
dów i tak wznioślo Z a wolmości Apti kd mm 1 białoruskim ludem pracu- jąc 


AREA Herberta ji 


a ekonomicznem pelożoniu Eu» 
ropy. 


(Dokończenie). 


Rzecznicy kontroli cen przeoczają również 
że utrzymanie wysokiego poziomu pro- 
dukcji podczas wojny przy istnieniu obowiązu- 
jącego regulaminu cen, było możliwem dzięki 
stałemu działaniu motywów natury ideowej. 
Ten czynnik przestał dzialać obecnie, tak, że 


"świat musi *'ę zwrócić do motywów bardziej 


elementarnych i uwzględnić praktyczny punkt 
widzenia producenta i kupea. 

Zaś ci z pośród rzeczników, którzy na 
podstawie doświadczeń wojennych wywnio- 
skowali, iż produkcję można Sspotęgować a 
dystrybucję utrzymać przez odwołanie się do 
altruizmu jako do ekwiwalentu patrjotyzmu i 
egoizmu narodowego, powinni skierować u- 
uwagę swą na Rosie, która walczy z głodem, 
mimo, iż jest krajem największego eksportu 
środków spożywczych. 


IX. 


Jest oczywiście rzeczą jasmą, ża produkcja 
europejska nie moglaby się podnieść, gdyby 
niekompetencja polityków i mężów stanu zde- 
cydowala kontynuowanie blokady, wojennej 
kontroli portowej, qenzury, mobilizacji wigi- 
kich armij i floty, wreszcie stani wojennego. 


MEYERA czwartek, 5 Mstopada IJTS m 


stek i zrzeszeń: przez pp. eda ZF KĘ CIAT R ZET WPORZO ETAT A a GA 
i Boka. 

Ci to panowie tworzą teraz aparat poli- 
cyjno-starościńsko-wojewódzki, który oddają 
w reco Wiiskich, piszących donosy na posłów 
i domagających się „topienia“ ich przemó- 


A cóż na to p. Marszałek Sejmu, który 
powinien stawać w obronie posłów i nie po- 
zwałać ma to, zby administracja posłów szpie- 
qowalz i knula zamashy na wolność słowa 
poselskiego?! 

Czy p. Marszałek odpowiedział należycie 
p. Wilskiemu? 

Czy zwrócił uwazg p. Ministrowi: spraw 
wewnotrzmyci: że powtnien poskromić gorli- 
wość kacyków powiatowych? 

Cry odpar? zamach na godość Sejnu, 
swoją własna, ponien ó administracja i z nic- 
go thee zrobić policyjnego urzędnika? 

Nie wiemy. Ale to wiemy, to widzimy na 
każdym kroku, że „ewolucja“ p. Wejsiechow= 
skiego jest ewolucja ku — Srczedrinowstiej | 
biurokracji, ku 'bsjecznymn typom policyjnej 
samowoli i afrykańskim zarządzeniom sano- 
władnych kacyków. 


PEIPSI EP EPESOES ENY ŁA 
Mały felieton. 
Kitowizat a gore! 


Kto nis wierzy, niechaj pojedzie do Zase 
bia Dąbrowskiega 1 przekona się, w jaki to 
sposób oryginalny nasze avrowizacje wszel- 
kiego gatunku, formy i plci dbają o płomienną 
atmosferę w Pols"e. 

A było to tak: Ponieważ węgla brat poe 
nieważ zima przyszła, chociaż ;ej nikt nie za- 
praszał, ponieważ dwadzieścia milpaów lu 
dzi klapie zębami, drży, wścieka się z zimna 
-—naszo aprowizacje miejskię i wiejskie, cen- 
tralns į poboczne, mtristerfalne 1 powiatowe 
żaczęły wspólnie radzić. mekolić głowy, dla- 
wiś mózgi. Praca myśli także wytwarza cie- 
plo.. Więc ed tej pracy naszych utrapionych 
zprowizatorów mózpi ich ogarnął płomień. 
Zaczęły im Iby gorzeć 5 myśli, pomysły, co je- 
den to.. mądrzejszy, zaczęły wyskakiwać, jak 
pchły na piaskach mazowieckich albo w pa- 
szych szpitalach. 

Jeden radził, ażeby Polacy £ Polki tako 
dobrzy synowie i Jako dobre córy ośczyzny, gò 
ręcej się kochały, bo miłość wytwarza dbaj 
Projekt ten odrzucono łako wysoce nie- 
moralny. 

Inny, Żandarm zg skłonności ducha, ra- 
dził, zżeby całą ludność wpakować do wię 
zień. 
rzy stę tyle ciepla. że kryzys węglowy zosta- 
nie odrazu załatwiony, 

Proiekt ien odrzucono, mówiac, fe bo 
dzie on wykonalay depiero wówczas, gdy nad- 


fieloraski rach 


(Z kó? tow. białoruskich otrzymujemy uastępu- 
ący art lnlormacyjny)+ —— 

Aczkolłwisk w zaramiu łredzecią nerodo- 
wego Białorusinów poważną rolę 
hasła wolnościowa, budzące się podówczas w 
Rosii, fednak rach socjalistyczny do Narodu 
Białoruskiego przerzucił się przeważnie z Pol- 
ski. Prawdą jest iż ma gruncie białoruskim ist- 
niały również zaczątki GYPALEKU. rosyjskich 
partii socjalistycznych: e-r, i sd., 


socjalizm unarodowieny ma natomiast 
bardzo Ścisły vwiązek z sooializmem polskim. 


W dobio dzisiejszej, gdy bieg wypadków 28 
stosunki 


serdeczne 


x 


Są w Europie pewne organizacje handl>- 
wa + przemyslowe. które bez względu na to czy 
stanowią one własność narodową, czy indy- 
widualną, są pod kentrolą publiczna czy pry- 
waina, posładają charakter instytucyj, prze- 
znarzcnych dla dobra i użytku ogólnego, do 
Fłórych narody bce mają moralne prawo, O+. 
mawiaa'e tego prawa w ehwili obacnej byłcby 
z każdego punktu widzenia czynem anty-spo- 
iecznym. Tak naprzykład tendencyjną kratro- 
la okretów, kolei żelaznych, dróg wodnych, za- 
pasów wegla i żelaza, przeprzwadzana w Spo- 
sób, taki, aby utrudnić podjęcie na nowo pro- 
dukcji przez inae państwa, opóźniłaby z ko: 
nisczy Ści uzdrowienie stosunków ekonomicz- 
nych : wywołałaby sporadyczne wybuchy cha- 
osu ekcuemięznego z jego wszysikiemi. cecha- 
mi zaraźliwości, nia mówiąc już o obniżeniu 
się produkcji, Skutki takich nadużyć są obec 
nie aż nadto widoczne. 


XI. 


Kwestją zasilania Europy przez pewien 
krótki czas, oddania do jej rozporządzenia 
nadwyżki produkcji półkuli  zachydniej jest 
bezwątpienia sprawą ważną, której przepro- 
wadzen'e wymaga zarówno dojrzałej myśli po- 
Itycznej, jak 1 wyobraźni. Lecz jest ona kwe- 
stją drugorzędną w porównaniu z omówiony- 
mi powyżej zagadnieniami i w maczenj mie- 
rze zależy od właściwego zużytkowania poru- 
szonych poprzednio czynników. 

Zadanie półkuli zachodniej fest takiej na- 


Skutkiem takiej masy ludzkiej wytwo-| - 
"ma, podobno, na dz'siejszem posiedzeniu Sep 


| zużytkowane i powołane do dzialania, 


padać aoi R T 


man 


ażeby polską ludność zamknać w kościołach 
a skutek będzie taki sam, jakgdyby ja zam 
knięto w kryminalach, t zn. będzie jej cie 


"Ale i ten projekt został odrzucony, jako 


że musianoby w kościołach zamknąć pewną i- 
lość Żydów, którzy mają mało bóżnie. Zresz- 
tą ktoś wyraził obawę, ażeby jakiś „bolsze- 
wik“ nie wdarł się na ambonę i nie zaczął 
owieczek nawracać na — socjalizm. 

I tak gorączkowo pracowały mózgi na- 
szych aprowizatórów, z takim zapałem, z takinęj 
ogniem, że od ministerium aprowizacjt biła! 
luna na calą stolicę. 

Ci sobie nie żałuia! — mówili przechod: 
nie, przekorani, że to ogień tak buzuje się w 
piecach aprowizalorskich, A to jeno mózgi 

TZA 

Nagle teden naiwiokszy, najmędrszy, a 
głowie jak maków! (dużo jndał maku) wye 
sforowa? się naprzód i krzyknął: 

— Panowie! Mam! odkryłem jajko Ko 
lumba. 

— Sluchamr, sluchamy — złośliwie kt 
łac głowami rzekły aprowizatory. Znieś 
to jajko! 

— Proszę panów! Rozwiazanie zagadnie 
nia jest prostsze, niż sobie. wszyscy wyobraża 
my. Węgla w kopalnia’h iest dość. Jak nam 
doniesiono z Zaglebia tyle tam wegla leży 


nagromadzonego, że sia zaczął palié T oto ' 


kwestia rozwiaznna, Te masy palącego się 
węgla to olbrzymi, gisantyczny,  niesłychany 
piec, który bedzie ogrzewa? całą Polskę. Idzie 
tylka o fo, ażeby ten piec, który sama natu 

zbudowała, nie wygasa! Trzeba natychmiast. 
zatelerratować do Dzbrowy z rozkszem, aby, 
wszystek węgie! wydobrty z kopalni walona 
na te płonące masy. Te m'liony centnarówi 
węgła. jakie mamy w Zagłębiu, wrstarczyłyby, 
na orrzanie wszystkich mieszkańców, gdyby, 
wegiel rezdzielono. Trudność w tem, że m 


nie posiadamy wavonów — ponieważ posia- 


dają je naskarze. Als, proszę ia panów, łeżelš 
ten wgateł rozdz? elonv wystarczyłby na wszy», 
stki"h, fo ta sama flość wocla niepodzielonaj 
i niewywieziona, a natomiast palaca się, wyda 
tyle cieplika, że wystarczy go na rozgrzanie 
temnerstury w całej Polsce. 

Projekt ten jako genialny został przyłety 
vrzez mafdrrch naszvch aprowizatorów. ` 
istano do Dabrowy denesze. I dlatego to mm 
sy wesola palą się dolet w Zagłebiu (o czem 
trzy dni temu donosil' śmy w „Robotniku”, a 
przedwczoraj mówiono w Sejmie). 


"Przedstawiciel ministerium  aprowfza 


mt” proekt ten poddać pod obrady naszego 
najwiekszego dała. 
Zystaw. 


Soojalist GLI. 


iącym przez jego partje socjalistyczne, z 

zaznaczamy ten zwiazek, który 
czył pierwsze białoruskie organizacje socjal 
styczne z P, P. 8, 

Pierwszą partią sod'slistyczną była u Bia 
łomsinów „Białoruska Rewolucyjna Hr 
da“, wzorowana na taktejże organizacji ukra! 
sktej ż inicjatywy o'ca współczysnego ruchu 
bfałoruskiego $. p. Iwana Łuckiewicza, Pi Pewi 
stała ta partja na przełomie lat 1902—1903; 


: | tworzas narazie szereg organizacii włościa 


sko-robotniczych w Mińtszozyśnie, oraz orga 


jedzie człek prawdziwie twardej ręki == Re 
Dmowski, i 
Wówczas pewien klerykał zaproponował) 


zącje młodzieży uniwersyteckiej w Petersbun i 


_ Plerwstuy program B. R. H. tylko barze 
ogólnisowo porusza? sprawy społeczna, stawiąw 
pierwszym mó 


” 


tury, 14 musi ona przystapić do lego wykona», 
ma z wysokiem poczuciem ludzkiego obowiąz. 
ku 1 współczucia. 
bem nczynienia zadość "wymaganiom pomie- 
nionego poczucia iest stanowcze I bezwzględe 
19 oświadczenie, że tadan’ kraj nie otwyms 
pomocy. Który nie przystąpi z całą “diaga È 
ensrg'ą do jskna'szybszegd uporzzdkowaniał 
swych. wewnetrznych stosunków, finansowyci 
f polftycznych: który nie rze! się z calym za» 
palem do zwięxrzenia produkcfi; który nie ©- 
graniczy stę w dziedzinie zbytku, rozrzutności 


i wydatkach na zbro'enia: który nie będzie sią. 


staral o. zatrzymania lub powstrzymanie siej 
ków wotennych; którv wreszcie n'e okaże rze 
telności w stosunkach ze swymi sąsiadami. 


Dopóln'enie tych "warunków zobowiaża 


»ółkułe zachodnią do podięcia wszelkich mo: 
żliwych wysiłków przeprowadzenia En 


ropy przez obecne, cieżkie przesilenie ekono- . 


mierne. Bez ich wypełnienia wszelki wysiłelć 
byłby. bezcelowym i bezoryoenym, 


O ile Europa zwróci ela calkowite ku pos | 
lityce pokcńowej, o ilə jej sprawność i energia ` 
sko'arzą się dla pokonania spiętrzonych trade 


ności. podjęty przez Amerykę cieżar zobo 
zań ekonomicznych nie powiniem tej oba 


dłużej jak rck; w granicach tego czasu Amy 


ryka zna!dzie siły do zniesienia tego cieżarm 


a Europa winna odzyskać możność wyrówaa I 


mia stopniowego zaciągniętych zobowiązań 
naosowych, Dla osiągnięcia tych. rezultató 
wszystkie zasoby Ameryki i Europy nę LĄ 


Na'skutaczniejszym sposo- 


NE 869. 


ROBOTNIK”, ezwar 


W okresie od 1908 do 1905 roku |wołuje Hromadę do nowego życia, — i oto w 
partia rozwija szeroką działalność, objęła ca- |roku 1917 w Petersburgu odbywa się bardzo 
łą Mińszczyznę, Wileńszczyznę i Grodzień- | liczny — trzeci z rzędu — zjazd partyjny, któ- 


szczyznę, przerzuciła agitatorów również do 
gub. Witebskiej i Mohylewskiej. Przez cały ten 
czas partja pozostawała w ścisłym kontakcie 
s P, P, S. korzystając w znacznej mierze dla 
wśród inteligencji z literatury pepeesow- 
kiej i coraz bardziej zbliżając się do ideal 
gii P. P. S. W Petersburgu młodzież „hr> 
madzka* uczęszcza do „szkoły agitatorów“ P, 
P. S. Korzysta Hromada i z drukarni P. P. S. 
Londynie. Wreszcie w roku 1905 na drugim 
ajeździe partyjnym (na którym był przedstawi- 
jiel P. P. S.) B. R. Hromada przyjmuje nowy 
program, któremu w zupełności odpowiada 
mowa nazwa partji: Białoruska Socjalistyczna 
Hromada. Program zbliżony byt do programu 
P, P. S. — z wyjątkiem kwestii rolnej, którą 
estar rozwiązywała w myśl programu Ma- 
Wybitny udzia? bierze B S. H. w rewolu- 
tji roku 1905. Przeprowadza czynnie pierwszy 
i drugi strajki powszechne. Uczestniczy w ziaz- 
ach międzynarodowych (Paryż, Fimlandia) 
Nawiązuje bliższe stósunk: z socjalistami 
wszystkich narodowości Litwy, Łotwy, Ukrai- 
ny, Irlandji. 

Rok 1906 — to rok straków minych na 
Białorusi. Akcją strajkową całkowicie kieruje 
B. S. H., obejmując kraj cały. Dzięki spręży- 
stości orgańizacji akcja przebiega 2 calk wi- 
tym spokojem bez żadnych ekscesów (z wy:ąt- 
kiem dwóch wypadków ostrych starć z "w. |- 
Bkiem) i prawie wszędzia kończy sie zwycię- 
Btwem — co oczywiście podnosi powagę par 


Jako pierwsza socjalistyczna organizacia 
białoruska z programem  polityczn="nar xt = 
wym łaczy B. S H. dwa kierunki mysli sy*la- 
fistycmej: s-r. 1 s-d. W związku z tem p'aysta- 
fe w roku 1905 nowa partja białoruska o pro- 
gramie już wybitnie sd. Socjalno-dem>kra- 
tyczna partja B'atoruska. 

Praca rewolucyjna, oraz wspólaota intere- ; 
| gów proletariatu Białorusi i Litwy jni w roku 
| 49056 zmuszają poszczególne partje tronpe 
| ma ziemiach biatorusko-lilewskich. do kyndy- 
| nowania swej akcli i do zbliżenia organtzacy(- 
| wego. Na tem tle w r. 1906 odbywa sie w W*I- 
| nie konferencja wspólna organizacji P T. S 
| ma Litwie, Litewskiej S.-D., oraz B. 3 H. któ- 
| ra stawia sobie za zadanie stworzenie jednej 
| partii eocialistycznoł Białorusi i L twy. Jednak 
| Lit. S-D. godząc się na zlanie się z P. P. S. 
| na L., kategorycznie odmawia zjednoczenia sg 
g partia białoruską ze względów politycznych. 
które w czasach dzisiejszych poprowadziły Lit- 
Wwe na drogę podziału Litwy historycznej. Jed- 
 mocześnie i z P. P. S. nia osiągneła Hromada 

ponczumienia ze względu na różnice w pro- 
gramie rolnym. 
, Reakcja. która nastapi?a po roku 1906, mz 

bija liczne organizacje B. S. H. i zapełnia wie- 
| ziemia członkami partji. Odtąd szczatki partii 
prowadzą życie wegetacyjne. członkowie pra- 
ewa przeważnis w organizacjach kulturalnych 
4 ekonomicznych, partyjna praca musi się ukry- 
wać pod ziemią. Dopiero nowa rewolucja po- 


Demikim zabrał Kijów! Niech żyje Deni- 
kin — woła na całe gardło reakcja polska. 
Święto narodowe gotowa ona ogłosić z tego 
powodu. ži ; 

Petlura to bandyta, rozbójnik, sluga Nie- 
miec i żydów, wróg Polski į t. d. krzyczy pra- 
| wie cala prasa polska. 
| Zrozummy istotny podkład tych sympatii 

i nienawiści. Przypatrzmy się ich treści klaso- 
wej. 
| Denikin to wódz reakcji rosyjskiej, to ry- 

eerz, walczący o wznowienie świętych praw 
wiasności, to bohater burżuazji jak rosyjskiej 
tak i polskiej. A interesy wielkiej burżuazji 
wiejskiej rosyjskiej i polskiej zbiegają się cal- 
kowirie ze sobą właśnie na Ukrainie, gdzie 
groźnym przeciwnikiem Denikina jest oparty 
o chłopów ukraińskich ataman Petlura. Pe- 
tlura poszedł po linji uniwersałów Centralnej 
Rady Ukraińskiej, prawo chłopów do ziemi 
zachował i wzmacnia swym istnieniem z dnia 
ma dzień. 

Jest więc za co nienawidzieć Petlurę I fe- 
go rząd. Cyfry jeszeze dobitniej zobrazują te 
uczycia. 

Własmość ziemska prywatna nie włościań. 
dka na Utrainie*). 


Większa własność 


|| Gubernie| w tys. dziesięcin 


Polaka | polska | Razem (Polske I 
| n m e 0 


Wołyńsk| 931 | 1.036 |2.007 | 70 | 178] 248 
| Kijowska| 620 | 786 |1.306] 19 | 128] 147 
| Podolska] G20 (801 |1121} 15 64 79 


| Warto poświęcić dużo uwagi tym cyfrom. 
| (W ich świetle Ukraina to wybitnie kraj obszar 
jiników. Z górą 50% ziemi znajduie się w rę: 
d kach obszamików i rządn, a prawie połowa 
z a w rękach obszarmików polskiej nano- 
<lowoś 

To wyjaśnia nam wszystko. Chlep ukraiń- 


—— 


P) Bartoszewicz Na Rusi polski stan posiada- 


A R E RAN AA E 


ry uchwala szereg zmian programowych i tm 
rzy organizację — tym razem całkiem otwarcie 
i legalnie. 

Kongres Wszachbiałoruski w grudniu 1917 
roku wykazuje dowodnie siłę i wpływy partji: 
w stworzonej przez ów kongres Radzie Biało- 
ruskiej Republiki Ludowej B. 8. H. posiada 
absolutną przewagę. Letz postawienie na po- 
rządku dziennym szeregu spraw taktycznych 
sprowadza rozłam w partii: elamenty o kierun- 
ku S.-R. opuszczają B. S. H. i tworzą własną 
partię Białoruskich S.-R. (założyciele: Pałuta, 
Badunowa, Tomasz Hryb i Aleks. Karacz). 

Należy wszakże zaznaczyć, że stanowisku 
polityczno-narodowe białoruskich 8.-r. niczem 
się nie różni od tegoż B. S. H.: jest ono wy- 
bitnie niepodległościowem. Łatwo więc zrozu- 


'| mieć dlaczego białoruscy s-r. w taden sposób 


nie mogli się porozumieć z rosyjskimi s.r“ 
mie mieli ze sobą nie wspólnego ani organiza- 
cylmie ani ideowo — oczywiście oprócz kie- 
runku społecznego. 

Po ustąpieniu S.-R. pozostali członkowie 
H. S. H. wespół z członkami Rady Republiki 
Białornsinami o kierunku s-d. stworzyli silną 
ze względu na udział elementów inteligent. 
nych frakcję soc-dem., dając Radzie swego 
prezesa (J. Losik), oraz prezesa gabinetu (A. 
Łuckiewicz). 

W roku 1918 powstaje w Radzie jeszcze 
jedna frakcja — sccjalistów-tederalistów — o 
programie nader mglistym, bez wyraźnego po- 
litycznego azu. Grupa to nader nie- 
tiezna. poza Radą nie posiadająca żadnej or- 
ganizac'i. 

W ten sposób ruch socfalistyczny na Bia- 
łorusi chbeonie prowadzony jest przez dwi3 3r- 
ganizac'e socjalistyczne: najbardziej ruchliwą 
i posiadająca szerokie wpływy wśród mas wło- 
ścinństkich Białoruska partię Soc'alistów Rerv3- 
lucjonistów, oraz dawną Hromadę, wystepuja- 
ca przeważnie pod nazwą Białoruskiej Sncjal- 
Demokrac'i i łacząca głównie siły robotnicze, 
oraz inteligsnckie. Wszakże w kwestii rolnej 
istniefe w obu partiach tendencia do zbliżenia. 
«o jest zupełnie zrozumiałem ze wzeledn na 
niemożliwość przeniesienia na grant białeru- 
ski eserowskiej soc'alizacii ziemi z obcą Biało 
rusinom .„obszczyną” wielkoruską. 

Obydwie partie kierownicze poważnie u- 
cierpiały od bolszewików, którzy wywieźli z 
Mińska szereg ich działaczy, jako zakładników 
dg Smoleńska i Moskwy. Jednocześnie władza 
akrmacyjne polskie więża wielu wybitnych 
białoruskich działaczy socjalistycznych, w tei 
lirzbte fefnago z twórców f najfzielniajszev0 
członka Białoruskiej Partj: $.-R., Tomasza Hry- 
ba. 

Bez wzęlędu na to jestsśmy świadkami 


nowego zbliżenia soc'afistów białoruskich z] 


polskimi. Wobec wspólnych zadań i współnych 

mag pracuiacych oboga bratnich na- 
rodów fakt ten witać należy ze szczerym tzut- 
niem — a dawne stosrvmki serdeczne pomiędzy 
P. P. S. a Hromada i Biał. S-R. mówią nam iż 
zbliżenie nie jest wypadkowem. 


Denikin-Petlura. 


ski. posiadający niespełna połowę ziemi musi 
domagać się jej od panów i gdy ją dostał trzy- 


zyskać. 

Obszarnicy niepolscy to prawie wyłącznie 
Rosjanie — chłop w masie swej ukraiński, 

Zniszczenie niepodległości Ukrainy, to 
wznowienie panowania obszarników polskich 
i rosyjskich. Oto glebokie ekonomiczne pod- 
stawy niepodległościowych dążeń chłopskiego 
narodn ukraińskiego, oto istota siły Petlury, a 
zarazem nienawiść do niego rezkcji polskiej 
i rosyjskiej i umiłowania Denikina. 

A ftuż jest tych obszarników? — 2124 Po 
laków i 

2514 Rosjan czyli razem człery tysiące 
sześóset kilktnaście rodzin  obszarniczych 
przeciwstawia się wolności 12 milionowej lud- 
ności tych trzech b. gubernji ukraińskich! 

Ale wpływ tych czterech tysięcy jest ©- 
gromny. 

Nasa rząd w dbałości o te dwa tysiące pol 
skich obszarników, (nie przypuszczam żeby tąż 
samą dbałością obdarzał rogvjskich) odmawia 
przesłania do państw ententy protestu misji 
ukraińskiej z powodu odebrania Ukraińcom 
przez Denikina Kijowa. Taki to już rząd: dla 
dobra 2 tvsięcy obszarników gotów poświęcić 
bezpieczeństwo całego naroduł 

Obszarnicy ukraińscy wspomagani przez 
| swych krewniaków 4 kolegów z Polski wszyst- 
kiemi siłami starają się niedopvścić do utrwa- 
Jenia rządu Potlury na Ukrainie. Prowadzą 
zawzietą avitacię za wona Polski z Ukrainą. 
Nie tak dawno przez usta Zw. Ludowo Naro- 
dowego w Se'mie jako cel wo'ny stawiali prze- 
sunięcte granicy polskiej „po Dniepr". 

Sława Denikira — to dzieło ich ręki. 
Pohanie Polski do ułatwiania Denikinowi 
wskrzeszenia Wielkiej Rosji, to stala ich po- 
lityka. 

Nie możemy zarzucać jej braku konse- 
kwencji klasowej. Przytoczone cyfry jasno do- 
nei że obszarnicy są bardzo konsekwent- 
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Ale czy dla ich interesu klasowego Polska. 
ma prowadzić wojnę z Ukrainą? Czy dla od- 
budowy ich fortun ma być przelewana krew 
ludu polskiego? Czy dla planu odbudowy 
imperjalistycznej Rosji łakomo spoglądajacej 
w stronę Polski mamy ponosić straszne ofia- 
ry krwi i mienia? — to zupelnie inne pytania. 

A w tej właśnie płaszczyźnie musi byś 
postawiona sprawa wojny czy pokoju z Ukra- 
ing, poparcia Denikina czy Petlury. 


, 


Dochodzą nas z obozu Denikina wieści, % © 


tam z ogromnym zaciekawieniem i niepoko= 
jem śledzą kroki Ukraińskiej Misji Dyploma: 
tycznej w Warszawie. I pewno mile uśmie» 
chał się do siebie oiec Eulogjusz, patron: 
„ruskoj cholmszezyny”, as 1e1 przyłączenie do 
Rosji odprawiajacy molebnie w Kiiowie, ną 
wieść o dyplomatycznej wstrzemięźliwoś:i pe 
Skrzyńskiego w sprawie wspomnianego już 
protestu z powodu wzięcia przez Denikina Ki-. 
jowa. Ale czy tak samo może się uśmiechaś 
z tej wstrzemięźliwości lud polski?! 

Petlura — Denikint 

Lud polski medlug, będzie sie zastane 


wiał nad wyborem. Petlura to wódz ludu ukre - 
„ińskiego, to szermierz jego niepodległości, De 


nikin to wódz reakcji, wróg ludu pracującego, 
niebezpieczny wróg młodej niepodległości 
wszystkich narodów powstałych do życia na 
gruzach państwa carów. 
Ale rząd polski oplatany wpływam: he 
szarników, chociaż nawet zrozumie grozę jaką 
kryje dla naszego państwa zwycięstwo Denie 
kina, nie zdecyduje się na ten wybór tak ta- 
two. Do tej decyzji, skłonić go może tylko 
zdecydowana postawa klasy robotniczej i cale 
go ludu przcującego, który wolny ma dosyć $ 
pragnie pokojn między wolnemi narodami. 


Walny "IE 
r wolnej Republice. 


Program nowego ministra aprowizacji, 
Wczoraj na godz. 5 rząd zaprosił repre- 
zentantów klubów Sejmowych na naradę. No- 
wy minister aprowizacji p. Śliwiński ma przed- 
stawić program. Co za program? — myślą 
posłowie. Wszak rządowy program jest w rzą* 
dowym projekcie — sekwestr.., 
Zebrali się posłowie. Z klubu socjal, 
obecni są tow. Arciszewski, Czapiński i Misio 


lek. Czekają. Ministra niema do godz. 5 i 


'—cób znaczy? — pytają posłowie. 
— Może już podał się do dymisji? — wy- 
rażą dowcipnie przypuszczenie tow. Arciszew 
ski. 


Wreszcie przybywają: minister Śliwiński 
i wiceprezydent Wojciechowski. : 

P. Śliwiński przedstawia „program“. Jest 
bardzo prosty. Z rządowego projektu sekwe- 
stru rząd w osobie p. ministra rezygnuje. 
Akceptuje natomiast projekt komisji (wolny 
handel i kontyngent). 

Ze „zmianami“, Zmiany nieskompliko- 
wane. Z § 2 minister (przynajmniej nara- 
zie) wykreśla cyfry, określające kontyngent, 
Dalej wszędzie prawie skreśla, że ministerjum 
ma działać, „w porozumieniu z radą aprowi: 
zacyjną”: p. minister chce mieć wolność dzia- 
łania! Dalej dodaje się, że przewóz ziemnia: 
ków ete. odbywa się pod kierownictwem mim 
aprowizacji. Tak samo pod kontrolą mint 
stra odbywa się wymiar. W końcu jesz'ze 
jedno: ustawa wchodzi w życie nie 15 listopa 
da, lecz 1 grudnia. 

Oto „program“, który rozwiaże zawikłane 
sprawę i zbawi Polskę — kończy minister. 
Mnie chodzi nie o zasady, lecz o to, by ludnośś 
rzeczywiście miała chleb! 

Tow. Arciszewski inierpeluje © zakupy. 


zagranicą. 

Tow. Czapiński pyta się, w jaki sposób 
takie drobne zmiany uczynią program dotych 
czas dla rządu niemiły — miłym. s 

Dlaczego rząd tak nagle zmienił troni? _ 

Minister S. wyjaśnia", że sekwestr tylko 
podroży zboże. gdyż już dziś każdy chce kupo., 
wać przed sekwestrem. Zreszta zapasy zbo”- 
ža są. Chodzi tylko o to. aby Seim da! mi 
nistrowi pociagi: ministerium komunikacji już 
się na to zrodziło. Wówczas wieksze zapasy 
bedą w.każdem wiekszem mieście i bėdą re 
awiowały ceny. Wówczas także wolny handel 
obniży ceny. 

Co do zakupów zaeranico. to z niemi trze 
ba bvé ostrożnym. Waluła bowiem stoi Źle, 
i metr mboża z zagranicy będzie kosztowa! naj- 
mniej 600 mk. 

P. Wojciechowski zaś na zaprtanie socis 
listów 1 jeszcze jedneco z obecnych wy aśnią 
że front został zmieniony przez rzed dlatego 
i} prezes ministrów „uznał za możliwe Szt 
kać wysścia przez odnowiedniemo człowieka“. 
Wobec tego on. D. Wojciechowski, „był obe 
wiązany się poddać*.. 

Dość wyraźnie. . 

Zebranie miało charakter tylko informa 
eviny. Jutro na komis'i anrowizacvinej odbe 
drie się merytoryczna drskus'a. Porrańczery 
tednak stanowczo zastrzepali sie. że w Po 
znaństjem sekwestr ma bré utrzymany. 

Nast mówcy w plenum dad71 odnowiedź 
p. ministrowi. Zaznaczmy triko charakte- 
rystyczne saliomortale obecneco rzadu: fesz- 
cze przed tygnidn'em tlko sekwestr m'at zhas 
wić Polskę (Sobański). Teraz tylko walny, 
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Rząd zmienia swe programy jak ręka- 


Czy dlatego, że to rząd „fachowy“? 

Przypisok Redakcji. Skończyła się tedy 
komedia „przesilenia gabinetowege”. P. Pa- 
derewski obroni] się eene e mei pra” 
gaącym poźreć wraz z netem, rzuca- 
łąc im tea pastwę p. Sobańskiego. P. Pade- 
rewski nie jest Lutrem, który powiedział 
dumnie: „Przy tem stoję -= nie mogę ina- 
czej”. P. Paderewski oznajmił: „Przy tem 
stoję — a mogę i inaczej“. „Wart Paryż 
mszy” — wart gabinet — wolnego handlu... 
"bióż by żądał od p. Paderewskiego, żeby jego 
gabinet miał swoje zdanie i swój program?! 

Agrarjusze tryumiują, Celu swego dopi 


I. Snać nietytko za króla Sasa, ale w Re-| wielkiego Uniwersytetu Ludowego o 


ROBOTNI K, czwartexm, 6 popada Ior = 


aw www 


charakte 


publico polskiej mogą jeść, pić i popuszczać | rze bezpartyjnym, lecz postępowym. Ten U. Li 


pasa — tym razem lichwiarskiego. 


w którym C. W. K-O. wraz z komisjami oświaś ` 


Chłopi sprzymierzyli się z obszarnikami | towemi powinny osiągnąć odpowiedni wplyw 
przeciwko miastom — i mają za to nagrodę. | i koordymacię pracy, weźmie. na się takie dzie 
imdowoy wprowsdziii do gabinetu wielkiego | dziny pracy, ick wyklady przyrodnicze i t. dz 


obscearnika, jednego 5 metaderów ziemskich | jak kursa 


— p. Stanisława Śliwińskiego. 


dla analfabetów, organizację bibljo= 
tek wędrownych i t, d. (Parija winna uzyskać 


Rozumie się, glos jego poważnie zaważy | od gmin i rządu wydatne subwencje na bezpan- 


na szali w sprawie reformy rolnej. 

posłowie chłopszy nowy oioe zadali refor- 
mie rolnej. 

Obszarnictwo tryumfuje — a za nim wie-' 
cze się cheiws, samolubne paskarstwo zamoż- 
mych gospodarzy,  zaprzedających interesy 
małorolnych i bęzrolnych. 


PTWSZY iani NalltranO-OoWiAtOWY 


P.P.8. w Mrakowio. 


Drugi dzier! obrad wypełniły referaty tow.: Re- 
gera, Kwietniowskiego, Ludwiga i Haseczera I ob- 
merna dyskusja nad zgłoszonemi wnioskami. 

Tow. Reger mówił o „organizacji mlodzieży to- 
tołniczej". Jako przyklad wzorowej organizacji po- 
dał „Silo“, stowarzyszenie kulturalno-oświatowe, 
działające na terenie Śląska Cieszyńskiego z siedzi- 
ba g'ówsą wa FPrysztacia. Stowarzyszenie „Sila“ li 
ezy obecnie z górą 5.000 członków, jest wzorowa 
prowadzone i bardzo ponyślnia się rozwija dziękt 
tema, że znaleziono nzłodpowiedniejsze formy ar 
ganizecj, polegające ma tem, że zwraca się uwagę 
nietylko sa duchowy, lecz i na fizyczny rozwój m?o- 
docianych robotników. Tow. Reger wypowiedział 
szereg cennych uwag o pracy wśród miodzieży, © 
partych na długoletniem doświadczenin i precy o 
światowej. i 

T. Ludwig (prof. konserw.) załecał w swym nefe- 
racie utworzenie kót muzycznych, złożonych z robot- 
ników, połączonych w jedem ogólny związek mużycz- 
ny krajowy. Muzyka powinna zająć należne jej miej- 
sce w programie pracy oświatowej i znaleźć silne 
poparcie ze strony rzesz robotniczych; zadaniem or. 
ganizacji muzycznych robotniczych będzie nietylko 
godziwa rozrywka, iecz i rozbudzenie pierwiastka 
twórczego wśród proletariatu 

Reierat tow. Kwietniowskiego z Frysztata, po- 

Bwięcony byt szenie robotniczej; tow. Haecker mó- 
mił o szkołach partyjnych. Po referatach wywiązała 
się ożywiona dyskusja w której zabierali głos lów.! 
Lizak, Sochacki, Stańczyk, Malinowski, Zygtryd. 
„Kaziotkiewiczówna. Koratłowiez, Godeczi, Hertz, 
Broszkiew!ca Dietrich, dr. Próchnik i inni. W toku 
dyskusji postawiono szereg wniosków, które wraz 
s wnioskami relereniów przeslano do komisji re 
dakcyjnej, ; 
(Przez aklamację przyjęły wniosek tow. posła 
Ompińskiego o wysłaniu powliałnej depeszy do 
tow. Karola Kautsky'ego z okazji 65-lefniej roczu!- 
ty urodzin, 


Po zakończeniu dyskusji jako referent główny 
zabrał głos tow, Czapiński i przedioży! zjazdowi za- 
 sprobowane przez komisję redakcyjną wnioski, po 

mwzględnieniu poprewek 1 dopelnień. Wszystkie 
wnioski, przedłożone przes tow. Czapiiskiego, ol- 
frzymią więtszością zostaly przyięta, 

Ponieważ obrady Zjazdu, wbrew oczekiwaniom. 
mio dobleg'y kończ w dnin 2 listopada, uthwalone 
przedlużyć Zjazd do pomiedztalku d. 3 listopada 
młącznie i poświęcić dzień ten calkowicie sprawom 
szkolnym. | 
niiin 


 itięzewie literackie w Po.gta. 


-Lubimy chlubié się i chetpić z naszej wtel- 
Xej i swietnej literatury; oklepanym komuna- 
* łem w ustach naszych sta? się frazes, iż najlep- 
szym dowodem żywotności narodu w epoce po 
rozbiorowej jest — obok bohaterskich walk 
powstańczych — „górna i chmura” literatura, 
tem najcenniejszy wkład polski do skarbniey 
kultury ogfinoludzkiej. 

Lecz głosząc z dumą ów nateupełniej stw- 
smy pogląd, społeczsństwo polskie podobne 
fest do muchy z balki Kryłowa, która siedząc 
na grzbiecie spracowanego wołu przecłrwała 
się: „myśmy orali“; bowiem do rczwoła i ror- 
bwitu literatury polskiej ogół nasz nie przy- 
szynił się w najmniejszym bodaj stopniu, prže- 
eiwnie, codzienmym zjawiskiem w dzie'ach pi- 
śmienniotwa polskiego fest głucha i ślepa za- 
<isklość, z jaka bezmyślny tłum zwałczał i 
zwalcza każdego nowego pisarza, tworzącego 

„mie według utartych szablonów, przenoszacego 
nad mariwe reguły kanonów estetycztych nit- 
kaz natchnienia, żywego serca rytm niecomy!- 
uy. S 

Ogół polski ściga i tępi każde śmielsze po- 
czynanie artystyczne, wszelką myśl rowa, n- 
brang w nieznaną przedtem formę pełycką. 
Prawda, spoleczeństyw polskie nie „kamienu- 
je proroki swoje“; vno Jedynie... skazuie tch 
mą glód i nędzę, na pusizę, gdzie bez echa gi- 
mie glos poety. ; 

Poczynając od Słowackiego, który musiał 
dopłacać do swych książek, a najwspaw'alszych 
"arcydziel wogóle drukiem nio ogłamzał, kvi- 
- ezac, naprzykład, na Micińskim, którego tom 
poezii „W mroku gwiazd” nie zwrócił kosztów 
wydawnictwa nie się w Polsce nie zmieniło. 
Prawdziwy, szczery talent w Polsce za życia 
. 166 zawsza musi droga krzyżenva, dobrze, jeśli 
go czeka pośmierina chociaż stawa, 
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REZOLUCIJE UCHWALONE. 


tyjny U. L.). 

| «.Głównem zadaniem C. W. K-0. jest pò 
kierowanie całokształtem ©światowych prac - 
partyjnych w Państwie. W tym celu ©. W. K.- 
O. organizuje szkoły partyjne, centralne i los 
walne, oraz szkoły. pracowników. specjalnej ` 
dziedziny iak np. w samorządzie lokalnym i te 
d., i organizuje planowo wykłady socialistycze) 
ne, stwarzając w tym celu centralę pralegeń 
tów i regutując ruch odcezytowy na prowinoji, 
daje systematyczne wskazówki lckalnym Ko 
O., rozsyłając odpowiednie okólniki, ©praco= 
wujac dyspozycje - wykładów na natważniej- 
sze tematy wraz ze wskazówkami . bibliogra” 
ficzaemi i prowedząc w pismach partyjnych - 
zwłeszcza w „Robotniku” i „Przedświcie” dział 
techniki pracy oświałówsj, udziela. porad. Die 
blotecznych, układa wzorowe katalogi. biblioe 
tek roboiniczych, zwłatzcza działu socialistycze 


Zasady ogólne. Rezolucja tow. Czapłńskiego. | nego. powołwie do życia centralę zakupów 

Zjazd stoi na stanowisku, że szeroka i głę. | książek i wystepuje wobec partii z inic'atywą 
boko sięgająca praca nad kształceniem socja-| nowych potrzebnych wydawnictw partyjnych. 
jistyczaam mes roboczych powinna być wysu-j 7 ZA mu.e się plarowem powołaniem dó ży” 


mięta ne pierwszy plan pracy. partyjnej. 


Wpływy partyjne ogarnęły setki tysięcy | Pomaga lej w pracy 1 
robotników i malorolnych, organizacja partyj: | 4204 prece agilacy ną i 
ae zawodowe i współdzielcze, zednoczyiy dzie. | dania dmozych wraz z dob: 


cia organ'zacji mlodocianvch robotnikówy i do* 
rsziałcącej, pogłębia bie- 
partii przy pomocy ukM- 
radiem głównych 


siątki tysięcy członków, Ale praca nad kształ. | cyfr 1 77''5w dla. przemówień agliacyjnych, 
osniem socialistycznem jest stosunkowo za: | ma'owyc" obchodowych I t.d. 


piedbana. Tymczasem partja obejmuje niemal 
wodziennie maóstwo ważnych mowych posto- 


Pozatem inicjuje I koordynuje pracę w z% 
kresie kształcenia fTzrcz1eso i estetycznego, aj 


runków — w państwie, krajach, powiatach i| wiec naprzykład układa statuty dla stowarzy* © 


gminach, dla sprawnie fuakojonu'ącej maszy- | S78ń, snortowych. oprasowuie renertu 
veri AAR braknie ubwalifikowa-|trów robotniczych i włościańskich, 


ar teas 
uktada 


nych działaczy. Pozatem przeżywamy erę bez- | programy wi zorsów i poranków Nterac 
pośredniej watki o socjalizm i stoimy wobscj kich, muzycznych i t. d. 


rozstrzygających walk i niezwykle odpowie< 
dzialnych zadań twórczości socjalistycznej. | 

Wszystko to winno spowodować, aby Par- 
tja w obecnej dobie poświęciła jaknajbaczniej. 
szą uwagę pracy oświatowej. 


Q. W. K. 0. i joro zadania. Rezolucja fow. K. 
` Czapińskiogo. 


Kształcenie pobtrezne mas. Rezolucja tow. R. 
Czapińskiego, 
Zjazd wyraża przekonanie, że obecnie 0e 
lem: pogłębienia Świadomości sołalistycznej 
szerokich mas robolnaiczych niezbędną jest ine 
tensywna akcia wiecowa. Na wielkich wiecach 
publicznych, planowo organizowanych, poslo. 


P. P. 8. dążyć winna do wywierania wpły- wie, radeowie. dzialacze polityczni i prelegon- 


wów na całoktziałł działalności oświatowo - Ci naukowi P. P. S. wimni wyjaśniać punkt wis 
huflturzinej państwowej i spolecznej. Poza tem dzenia naszej parti na dane kwestie, wyjas 
part'a prowadzi szereg preo, przadawszyst- Śniać wielkie cele socializmu i w dyskusjach | 
kiem w zakresie socialistycznego Wwykształce- pogłębiać polityczne wyrobisnie mas pracują | 
nia robwiników. Na czele calei pracy oświatowe cych. Part/a nasza, uzupelnia'qc bieżącą prake ` 
Wydział kmtural- |tykę odczytową, szkolną, bibloteczną i t d4 
i i y: przez Radę Na- | winna wcbec każdego ważniejszego zacadnies | 
ezelmą parti. Zlacdy partyjne kulturalno - o- |nia politycznego kształcić masy politycznie 
światowe udzielę C. W. K. O. dyrektyw, któ- | wprowadzał: 
re stają się dlań. obowizruięcemi po zatwier- |nięć partyjnych t czyniąc ja wspóluczestnicze 
dzeniu przez Radę Naczelną parti: Każda lo- | kami partyjnych decyzyj. 


wej P. P. 8. staje Centralny 
no - oświatowy. 


tama organizacja partyłna powoluwe de życia 


lekalną komióe'e oświatową, działającą w myśl moćs być tylko organem pomocniczym dla pand (l 


dyrektyw C. W. K.O. Rz 

C. W. K-O. stara się o rozbudzenie i spo- 
tęgowanie pracy oświatowej w związkach za- 
wodorypch, kl 


organizacach robotniczych, wchodząc ż niemi | 


Robati 


w kontakt organizacy(ny i staratąc się przy pó- 
mocy lokalnych komisyj oświatowych o skon- 
centrowanie i planowe przeprowadzenie prac 
oświatowych danej misjscowości. 
Jednocześnie partja i spec'alnte O. W. K- 


O. ma dać inicjatywę do stworzenia w Polsce Iii 


Kląść tm na głowy, kwiet aż na posągu". 
Pisał w XVITI w. N 


nie traciły i nie tracą aktualności. 


Norwid pracował w Ameryce jako robotnik .. 


po trzydz'estełetnigj bez mola pracy literackiej 
na starość został. urzędnikiem pocztowym! 


do ręki książek chyba w wagonie lub pod *-.«s 
Na zasadzie pbserwacii twierdzę. że vrze- 


większego poetę polskiego (na. Slowackie 


macha ręks) £ mimo że czasem kupuje taniej mat 


wydanie pism wieszcza. 


W Polsce czytaja — oh, naturalata wyłącz- | tuszewskiego, który tak na dloni wykazał eala 
nia beletrystykę — kobiety i młodzież. lecz li- | nieuotwo i ignorancję niefortunnego krytyka 


tość bierze, gdy się zanyta tych przedstawicie- 


fi czytające] publicności polskiei o tytuły po į 


znanych ksiażek, o nazwiska najulubieńszych 
autorów. Licha powieścidła, fubrykowane, fu- 


i tonych |} 


„Wasz to obyczaj cłerń w życia przeciągu zimami przez spekulantów literackich, nafróż- 


artrezęwiez, w zastoo- | się na lekturę młodzieży t kobet polskich. 
waniu do pisarzów polskich, słowa te nigdy | - 


Nie mamy prawie przykładów, by naród | nowscy w szerokich kołach społeczeństwa pol- | 
polski miroczyt ste n swych natwiekszych, | skiego uchodzą za znakomitych pisarzy pod- 
by zapewnił tm chociażby kes codzienneg| cza, gdy np. Barent je"t misznady nawet 2 
chleba: już po „Dziadach“ ? „Panu Tedeuszu” | nazwiska, a z książek Żeromskiego urządza 
Mickiewicz zastawiał koperty od zegarka, by j się calopalenia (sam brłem świadkiem jak, 
nakarmić głodne dzieci. musiał ste iné rzemio- | rzucono dò pieca „Dzieje Grzechu" wraz z „Go. 
ła belferskiego, pamit funkcie bibliotekarza, | spodą pod królową Gęsią-Nóżką* France'a). 


A dziś... Stanistany Przybyszewski, iedyny| rozpaczliwie, za to odpowiedzialność pada 
współczerny pisarz polski, którego wnfew sie-| przedowszystkiem na ludzi, którzy w Polsce 
gnat poza granice ofczystego krafu, Płóry wy- | moszą miano „krytyków“, a którzy usilnie za- | 
cina? swe piętno na fHiteraturach skandrnaw- | biegają o to, by do szczętu oglupić publiczasšő 
skich, na literaturze niemieckiej 1 rosyfskief, | polską, x 


Przerażałąca zaiste, rzeczą jest że polska, ©. jeśli krytyka, którei błedzk "fa świeje — 
tak zwana intelicencia n'o czyta wcale rze zy, trąbi mn w uszy ża np. Sienkiewio jest zeniu- 
bardziej wartościowych nawet z zakresn 1i- | szem równym M'ekiewiczowi lub, że styl sise 
teratury pięknej, meżczyżni wogóle nie biurą | tworowskiego (autora Kal'guli) jest piękniej 


ciętny „.inteligent* polski z b. Ka: gresówk lub | palwyższa w Polsta instytucja naukowa. * Kar 
t Kresów wschodnich (w-Galiej! test pod tym | dema Umiejęta:*e i napredza profesora Tres. 
wzgledem lepiej, w.Pormmańskiem jeszcze o wie- ; taka za jego ohydne pasokwile ne Siowackie- 
le gorzej) ne zna dzieł Mickiewicza. mimo że.na | go, a najstarsze i „na' poważniejsze" pismis li- 
podstawie tradycji domowej uważa ga za naj- | terackie „Tygodnik Tllnstrowany” "glasza du 
go | by smalone pisane przez Weyssenhoffa na te-. 


a 
u 


ie w proces bieżących rozstrzege | 


W akti tej C- W. K-O. z uatury meczy 


tji, dostarczażąc np, relerentów lub materjałówi ! 
t dyspozycyj dla mowców. . 


og. 


ZACK 


W NEA DA 
0 BOER AIEE GADA WZT 


loy poplerajcie 
swoje wydawnictwa! 


ne SAR EN S 


BEATA NO 


morodnielsze „ssnsacio", osobliwe „nowości“ 
romanstska z pod ciemnej gwiazdy składają 


Rodziewiczówny i Mnisżkówny, Grusz 
1 Gasiorowscy, Taskowscy i Anatole Krzyża» - 


A żo jest tak źle, fatalnie. tak poprostu. 


Jakaż to można mieć pretens'ę do tega, 
nieszczęśl'wego ciemuegy czvtelnika polskie- 


szy 1) połężnie'szy od jezyka poetydhiage "Ty. ? 
spiańskiem, Skad ma Się nauczyć inteligenti 


polski miłości i czci dla swych pisarzy, jesli 


Wysp'ańskiego. No coprawda, Wesa 
hcff dostał za to tęgie wnyki od Ignacegy Ma 


4 
U 


3 | 


Krzyszto? Smotrycz. 
(Dok. nast) 


at w or M 


P. P.S. 


f 


Rocznica, 


W Lublinie w sobotę i niodzielę odbę- 
zlo się Centralny Obehód rocznicy po- 
wstania Rząda lodowego, urządzony przez 


r a AROSA? | gi «SOA "RAF U ROLĘ że 4 < b. Y t S 4 7 s ü 
i < UA 
Ń P M 
r 
| 


R OBOTN I K“ ezwarteńk, 6 hetopada 1919 r. Š 


Komitet Wykonawczy Warszawskiej Rady 


Pozatem Zjazd domaga się by doktór Urbań- 
skf, wiceminister Poczt i Telegrafów Rzeczypospo- 
Mtej Polskiej zajął się raczej swą pracą .fachową” 
i nie ośmiesza! wobec spoleczeństwa pracowników 
minisierjum P, i T, inspirując im kult serwilizmu 
dia przełożeństwa”, 

Zjazd wydał nakaz Związkowi połączenia się 
ze związkiem kolejarzy. 


O Zaprasza wszystkich członków Rady na uro- 
zystą Akademję odbyć się mającą w p 

7 w, w sali konserwatorium, 
byłego Rządu Ludowego, 


aca iątek dn, 7 listopada 0 
Okólnik. Zaproszeni są członkowie 
klubu postów Sejmowych i Radnych, 


żem! Zarząd poczty zażąda? przedstawienia ża. 
świadczenia przez rządcę i policję, że... Za 
wadzka z mężem nie żyje, co zostało stwiete 
dzone prżez odpowiednie czynniki. Biurokra- 
tom tego zamalo, żądają od tej nieszczęśliwej 
kobiety przedstawienia oficjalnej separacji!! 
Poniewąż Zawadzka pormuoona została 
przez męża przed 6 miesiącami, a więc przed 


mac sanaaa Pozatem przyjęto arin rezołucję: egłoszeniem dodatku drożyżnianego, co stwier- 
Do wszystkich organtmcji P. P. „Stojąc wobec grozy niezwykle ciężkiej zimy. my | dza policja i rządca. ponieważ na 

; ji P. 8. pracownicy pocztowi całej Rzeczypospolitej Polskiej dzenie separacji trzeba być kapitalista lub pas 
Puia 1-go listopada upływa rok od cza- | znajdujemy się wraz z rodzinami wobec widma nę: | skarzem, posiadającym większe sumy gotówe 


Program Uroczystej Akndemji, która 
bię odbędzie w piątek dn. 7-go listopada r. 
b. o godz. 6 wiscz w sali Konserwatorjum 
Muzycznego zę ul. Okólnik la, z powodu 
rocznicy Rządu Ludowego: 
| 1. Uroczyste otwarcie Akademji i przy- 
witanie czlonków Rządu. Ludowego przez 
prezesa R. D. R. N. 8. 

2. Przemówisnie posła Daszyńskiego. 
. 8. Przemówienie posła Moraczewskie- 
go. 

_ 4. Przemówienie posła Ztemłecktego. 
! 5. Przemówienie posła Żuławskiego. 

6. Uroczyste zamknięcie akademii 
przez prezwodniczącego. 

Wejście za zaproszeniami, przyczem 
za takowe służa: a) legitymacje poselskie, 
b) legitymacje Klubu radnych socjalist. m. 
si. Warszawy, ©) legitymacje członków R. 
D. R. N. S., d) snecjalne zaproszenia. 

Uwaga: Komitety dzielnicowe i fa- 
bryki są proszone o przybycie ze szlanda- 
eami i transpadeniami. . ; 
Komitet Organizecyny. 


Omi Zjazd pracowników Pam, 
Telegrafów i Telefonów, 


W drugim dnin obrad przystąpiono do uh wale- 
mia odpowiednich rezolucji dla przedstawienia od- 
powiednim czynnikom. Rozolucję wysłania dolega- 
tji do ministra Lindego odrzucono jednogłośnie przy 
kilku powstrzymujących się od głosowania. Uchwa- 
lono votum zaufania zarządowi Związku Głównego. 

Przyjęto następujące rezolucje: 

, A „Zjazd domaga się stanowczo by uchwaly 
igo Trójdzielnioowego Zjazdu były uszanowane | 
wprowadzone w czyn, oraz zatwierdzenia statutu z 
nazwą: Związek Zawodowy pracowrików Poczty, 
Telegratów i Tolefonów Rzeczypospolitej Polskiej. 

Domzga cię stanowczo cecfnięcia dofychtzeso- 
mych i zaniechania na przyszlość represalji wzglę- 
Bem członków Związku za działałucść organizacy|- 
mę, zarnaczejąc z naciskiem że ziszd. stojąc twardo 


dzy. Jesteśmy dalecy od zamiarów nielicujących z 
obowiązkami Polaka. Jednak przedłużanie tego sta- 
nu zmusza nas do powzięcia następującej uchwały: 
+ I. Niezwłocznego zaiwierdzenia staiutu związ 
ku 

II. Natychmiastowego zmiesienła zarządzeń © 
trznzłokacii członków zarządu glównego związki 
kolegów Kurka i Barasowsk'ego I cofoięcia zawie- 
szenia w służbie wszys'kich rzłouków związku za 
sprawy organizacyjne. 

II Oddania wydziału aprowizecyjąego pod 
wyłączne kierownictwo Z. Z. ú. 

Tv. Wyasygnowania w charakterze: zwrotnej 
bezprocentowej pożyczki w sumie 2.000.009 marek 
na cele zakupu przez wydział aprowizacyjny ariy» 
kułów p'erwszej potrzeby. 

V. Wypłacenia zasisłu jednorazowego wszyst- 
kim pracownikom w sumie micsięcznej ponsji wraz 
z dodatkami, 

W razie jednak nieuwzg!telnienia powyżizych 
sadań I pa wyczerpa iu wszelkich dróg prawnych 
upoważnia się zarząd Glówny Związku do chwyce- 
nia się ostatecznych dróg. 

Zjazd po dłuższych przemówienitch pożegna!- 
nych postanowił wysłać delegację do : Naczelnika 
Państwa i prezesa Ministrów w skladzie: Wieliństki 
(prezes), Łątkiewiez, Kijok, Krzyżek,  Kornicki 
(Kraków). ł 


i Pocztowice. 


Chlaśnięcia. 
Bądźmy dobrej myśli!.. 


„.Cóżeśmy z braku węgla tak znów , 
skapcanieli, 
Że aż niejedno czoło ku ziemi się chyli?... 
Hej, na dworcu w Krakowie mo» fig i daktyli 
Chowają dla Warszawy paskarze - anieli 1w 


Trzysia wagonów, „brachu“; „na gwiazdkę” 
przyrypiel.. 
Będziesz żart te specialy, popuszczaląc pasat.. 
Ech, ty ża węglem, chlebem wypatrujesz 
ślipie; 
I rozglądasz się, gdzie tu „bezrobotnych 
, kasą*?... 


Cóż to?.. Źle ci, „łrajerze”?... A na poczcie 


so a bania, 
Co ślicznie w noc płonęła na chwałę. 
| Huberta?... *) 


I to nawet na czole twem chmur nis 


ki, a Zawadzka gotówki mie posiada, więc nio- 
czuli biurokraci wiecznie ja wyzyskują i nał- 
grawają się nad jej losem. dodatku nis wypła- 
orjac Mało tego: pozbawiono ją możności © 
trzymsyrvania węgła na deputat węglowy. 

Zapytujemy, dopóki to będzie? Czy, czeka. 
cie aż połowa nas i naszych dziatek wymrze z 
glodu i zimna? W tej rozpaczliwej chwili urzę 
dzacie festyny imieninowe dla znienawidzone- 
go przez ogół ministra Lindego. , 

Q cześć wam doktorzy Urbańscy! za we- 
szą opiekę, za głód, za uędzę. 


Caponi m. interpojac p. 


Do Pana Marszałka Se'mu Ustawo- 
dawczego Rzeczypospolitej, Polskiej, 


W ódpowiedzi na pismo z dnia 25 paf 
dziernika Nr. 4017 odnośnie do interpelacji 
posla Dobrowolskiego w sprawie postępowania 
polioji w mieście Grodzisku mam zaszczyt do 
nieść co następuje: 

Jakkolwiek opis przebiegu wypadków w 
dniu 19-ym b. m. podczas kwesty ną rzecz 
prasy socjalistycznej w Grodzisku w szczegó» 
łach niezupełn 'e jest zgodny z rzeczywistością, 
zgadanm się jednak z poglądem posła Dobro- 
wolakiego i tow., że starosta pow. Błońskiego 
postąpił nieprawnie, nie dopuszcza jąc do kwe» 
sty na rzecz prasy socjalistycznej, O ile kwesta 
ma rzecz prasy socjalistycznej była dopuszcza” 
mą w całym kraju, a tenże starosta pow. Blot- 
skiego zezwolił na odbycie się jej w grunicach 
powierzonego mu powiatu w Żyrardowie i 
Błoniu, nie miał on naimniejszego powodu do 
zabronienia odbycia się kwesty w Grodzisku. 
Niezależnie od powyższych momentów o ile 
starosta uznał za celowe zabronienie kwesty 

tym czasie. winien był on o tem zawiad)- 
mió organ'zatorów, których adresy. mewątpli- 
wie są mu znane, by nie dopuścić w ten Spo- 
sób do publicznego zatargu na ulicach w Sa- 
mym dniu kwesty. 

Na powyższą okoliczności zostanie wróc} 
ną staroście pow. Błońskiego uwaga i zostanie 
on pouczony jak -w- analogicznych sytuacjach 
winien się zachowywać. t 

Polecam również zwrócić: organizatorom 
kwesty zabrane woreczki z pieniędzmi, nalep- 
ki, znaczki i pocztówki, . 

Minister Spraw Wewnętrznych 


przy idei budowania Państwa Polskiego nie zamie- rozzania ?... (—) S. Wojciechowski, 
rza czyn:ć trudności rządowi, owszem pragnie z Ach, jaka z ciebie bestja, na chleb, wegiel 81 października 1919 r. 


aim współpracy”. 
_ Uchwały powyższe wyłont'y się x poszezegól- 
nej dyskusji na temat a) represji Ministerjum P. 


porta Nos 


To „materjalizm”, bracie, „bolszewizm 


0d Relakeji: Zwracamy uwagę p. ministra 
spraw wewnętrznych. ża starosta pow. Bloń- 
skiego, p. Czaikowski, już swero czasu otrzy- 


t T. b) saa zi statutu po 9 miesiącach , moskiewski”, | ma? jedno napommienie. Jak jednak 2 ostatnie 
pom'mo zlcżenia dwóch kontrprojektów, e) wyrz | Prowa st w piekieł potępieńcze wad] fk hi 
Sonia: Iais Gbani SAUNRIS dzący wprost w p potęp ereza , | 0 wrpadku wynika. napomnienia na p. Czaj- 


glównym gmachu pocztowym I w końcu d) przenie- 
sienia sekretarza Z. Kurka do Lwowa, orez redak- 
tora organu zawodowego „Poczta“ p, Baranowskie- 
go do Krakowa. 

W sprawie aprowizecji zjazd stwierdza „że 
sprawa aprowizacji znajduje się w stania katastno- 
falnym i że w najkrótszym czasie z braku pożywie- 
mia i najniezbędniejszych artykułów, pracownicy 
znajdą się w przymusowem położeniy zaprzestania 


Dlatego też zjazd demega się od Rządu względ- 
nie od Ministerium Poczt i Telegrzłów: 

e) Przekazania całej aprowizacji pracowników 
Głównemu Zarządowi Związku, który upoważnia 
eię do kooptacji frchowców nawet a poza grona 
pracowników pocztowych do prowadzenia powyż- 
szych agend. 

b) Wyasygnowania dla prowadzenia aprowiza- 
cji 8000.000 marek tytulem zwrotnej bezprocento- 
wej pożyczki, 

e) Wypłacenia wszystkim przeownikom P, T, i 
4. jednorazowej zapomogi w wysokości jednomie- 
cięcanej pensji wraz z wzrystkiemii dodatkami, 

Trzoci dzicń obrad. 

Przyjęto następujący wniosek nagły: 

Drugi Zjazd prezesów i delegatów Poczty, Te- 
<egratów i Telefonów uchwala? 

„W sprawie imienin „Huberta Lindego“ w 


dniu 8 listopada T. b. zająć stanowisko godne ludzi 
cywilizowanych i wroga onganizccji zawodowćj, u- 
rzędnika postawionego pod zarzutem  miesolidne) 
administracji majątkiem peństwowym, nie solenizo- 
wać w jakikolwiek sposób. kolegów którzy przy 
czynią się do uświctnienia tej bizantyjskiej uroczy- 

pa postawić pod pręgierz opinii ogólno-kolcżeń- 


Jeszczo lenie] daleko, ..fra!orze" odemnie, 
Wyłoży ci to wszystko ksiadz „Cres“ 
Oraszewski!. 


„ Łzy wściekłości masz w oczach? piećć c? się 
<zaciska?... 

4 cudna „noc Huberta”? a figi, daktyle, 
Które jv włoza do nas paskarsk'e róorvle?... 

„Adwiazdka”, bracie, za pasem!... Chwila 

A szcześcia bliska! 

Wacław Wolski, 
*) Patrona „mySłiwych” ma rzadkie marki potz- 
towe. 


zm 


| on dań: Anie on cór ln aGć dów nk DÓW e a bw ih 


L4 . 1 J . 
W paóówie p. kit. 

Jak powszechnie wiadomo, Sejm uchwa!il 
podwyżki płac dla wszfstkich / pracowników 
pocztowych. Zdawaloby się, że wola tego Saj- 
mu powinne być tszanoryaną przez b'urokra* 
cię. Lecz inaczej dzieje się w filatelistreznem 
minizter'um poczt i tełegrafów p. Lindego. 

Wiadomo nam, że wielu pratormików. a 
w. szczególności służby n'ższeł, nia otrzymało 
"eśzcze do tej pory dodatku do rensji, a że tak 
jest. przytoczę falt dedon z wielu: 

Na poczcie glównej w wydziale XIF pra- 
cue Zawadzka Wanda, utrzymująca 2 dzieci, 
12lat 1 1% roku T matke lat 60, mieszka przy 
ulicy Nowelipki 83 m. 13, pobiera pensji 500 


kowskiego nie działa'4. 


TNTERPELACJA 


posła Gehorfa i tow. do P. Ministra Fama f Pirae- 

mysa t M'nistra Przcy w sprawia przedłużejącego 

się strajku w firmie „Fitener i Gamper“ w Dąbro- 
wie. 

Dnia 1% września robóćnicy Tow. aXkeyinego 
„Fitrmer I Gamper“ w Dąbrowie Górniczej wysta 
wiH za pośrednictwem Zwięzku zawodowego rob. 
przemysiu metalowego żsdania, tyczące się ustale- 
ula nowych norm płacy, przyznania takich udogod- 
nień aprowizacyinych, z jakich -korzystać będą gór: 
nicy. zzpomóg dla wdów 1 sierot i t. p. 

Żądania: te stanowić m'a'y materja? dla dysku 
sji między pełnomocenikami dyrckeji a robsimikami. 
Tymczasem dnia 28 wrźcśnia pen dyrektor tebryki 


oświadczył, iż'z powedu n'ewykończenia kontrpro- 


pozycji pertrakincje odłożone być muszą na dzień 
29 września. W dniu tym jednak znalazła się nowa 
przeszkoda, Pań dyrektor musiał wyjechać do jed- 
nego z glównych zkcjearjuszy fabryki, bawiącego 
na wywczeszch w Krynicy i wobec tego znów dele 
gacji przyjąć nie móg?, jakkolwiek sam ją do siebie 
w tym terminie wzywał, Wreszcie dnia 80 wrze- 
śnia r. b. p. dyrektor Stypułkowski przesła! Związ- 
kewi swoje kontrpropozycie na piśmie, nadmfenia- 
lae jednocześnie, że partraktować z robotnikami nie 
będzie. Wobec odmownego stanowiska dyrekcji, TO- 
botnicy zwrócili się do inspektora pracy. Dnia 2-go 
pnździernika przybyli w komplecie robotnicy. nie 
stawilt się matom'ast przedstawiciele dyrekcji, unie 
możliwiając w ten sposób pertraktacje. Na następ- 


mk.!!1 miesięcznie; za mieszkanie 1 pokój p!a- | ny dzień dyrektor otrzymał wezwanie urzędowe za 


ci mk. 50!!! Przyczyną nieotrzymywania przez 
Zawadzką dodatku jest to, że nie żyje z mę: 


£ 


ioy zei =: s. 4 zę LE, w: 
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| pośrednictwem starostwa będzińskiego. Zamiast 
| niego jednak zjawił się urzędnik Tow. p. Wołam, 


Del. Rob. Niepo- 


re" 


 atwiadczająa, że p. Stypulkowski zjawić się nie mo | dniach 133 Polaków, pozostało w areszcie jesz- 


$e, ma bowiem u siebie... gości. Sprowokowani ro- 
botniey tem wystąpieniem rozpoczęli strajk dnia 9 
zaśdziernike. Trwa on do dziś dnia. Wszelkie próby 
| ienia, jakie czynili po wybuchu strajku ro- 
botniey, zostawały przez dyrekcję udaremnione. 
Doszło do tego, że przedstawiciel dyrekcji, p. Jung, 
oświadczy, że inspektor pracy nie jest kompetent- 
my do załatwienia zatargów. W fabryce Tow. „Filz 
ner i Gamper“ stoi podobno na wykończeniu 10 lo 
Kkomotyw. Unieruchomienie więc fabryki przynosi 
państwu oczywiście szkodę. 
Wobec powyższego podpisani zapytują: © 
Co zamierzają zrobić P.P. Ministrowie, by skio 
wó dyrekcję Tow. „Fitzner i Gamper" do poftrak- 
tacyj s robotnikami i uruchomienia przedsiębior- 


stwa? Koa 
Warszawa d. 80 października 1919 P. > 


- Telegramy. 
Komunikat Polskiego Sta Genrdzeo 


Warszawa, 5 listopada. 

Komunikat sztabu generalnego donosi 
dnia 5 listopada: 

Front Ltewsko - białoruski: Oddziały na- 
sze na odcinku między Borysowem a Dźwiną, 
atakowane od dłuższego czasu przez bolsze- 
- wików, przeszły do kontrakcji, rozbiły i od- 
gzucily nieprzyjaciela w kierunku wschodnim. 
" Nieprzyjaciel stawiał miejscami zacięty opór, 
wtóry jednak załamał się pod naporem na- 
szych dzielnych wojsk. Wzięliśmy dotychczas 
Kilkuset jeńców i znaczne materjały wojenne. 

Walki trwają dalej. 

Front wołyński: Bez zmian. 


W zast. szefa sztabu generalnego 


Haller, pułkownik. 
(entralny komitet 


plebistgtawy. 
Lyon, 5 listopada. 

(P. A. T.). (Radjotel. st. pozn.). Najwyżr 
«za rada międzysojusznicza zgromadziła się 
wczoraj przed poludniem. W obradach ucze- 
siniczył również przedstawiciel Włoch p. Mar- 
tni. Rada postanowiła kierownictwa komisji 
plebiscytowych i dowództwa nad wojskami 
międzysojuszniczemi pog w sposób na- 
stępujący, Obwód olsztyński obejmie Wielka 
Brytanja; obwód kwidzyński—W!ochy, Górny 
Śląsk obejmie Francja; obwód cieszyński — 
Stany Zjednoczone, a narazie, prowizorycz- 
mie, aż do czasu ratyfikacji traktatu przez A- 
merykę — Francja. Najwyższa rada wysłu- 
chała ponadto sprawozdania Sir Georgea Clar- 
ka o sytuacji w Budapeszcie i rozpatrywała 
problemat węgierski. 


Pretensje czeskie do 6. Śląska. 


Morawska Ostrawa, 5 listopada. 
(P. A. T.). Czeskie Biuro prasowe: 

esłatnich dniach pojawiły się pogłoski jakoby 
Czesi mieli otrzymać ze Śląska Raciborskiego 
jedynie 26 gmin. Ze strony dobrze poinfor- 
mowanej donoszą, że ilość gmin, jakie Czesi 
mają otrzymać, jest daleko większą. Na Ślą- 
sku Raciborskim uzrskali już Czesi około 40 
gmin, o przynależności innych gmin tego o- 
kręgu rózstrzygnie później koalicja. 


Wogle! dla Polski, 


Morawska Ostrawa, 5 lsfopada. 
(P: A. T). Międzysojusznicza komisja 
węglowa miała wczoraj przed poluduiem pod- 
jąć ponowne obrady. Zostały one jednak od- 
goczone 2 powodu wyjazdu przewodniczacego 
tej komisji pułkownika Nutta, który udał się 
do Katowice z polecenia centralnej komisji we- 
glowej w Paryżu dla wystarania się o dostawę 
wagonów dla przesyłki węgla do Poznańskie- 
go. Pulkownik Nutt oświadczył, że Niemcy 
zobowiązały się dostarczyć Polakom 3.000 ton 
górnośląskiego węgla dziennie. Ogólem ma- 
fa Niemcy dostarczać Polsce 75.000 ton węgla 
miesięcznie. Władze niemieckie roznoczęły 
już wysyłać węgiel górnośląski do Polski. 


Strajk ma Renrdzie. 


Sosnowiec, 5 Istopada. 

(P. A. T.). Dnia 4 b. m. o godz. 2-ej po 
poludniu wybuchł strajk na kopalni hr. Re- 
xard. Powodem strajku jest odmowa zarządu 
kopalń dostarczania robotnikom wegla na t 
żytek domowy w żadanych ilościach. 


Brak wegla. 


k Kraków, 5 listopada. 
(P. A. T.j. „Nową Reforma" donosi, ż8 
„s powodu braku wegla zawieszono dziś nankę 
w krakowskich szkołach średnich — -narazie 
do końca bieżącego tygodnia. 


Howe orrapiczenie, 


Warszawa, 5 Hsfopada. 

(P. A. T.). Ministerinm kolei żelaznych o 

: Celem zwolnienia wiekszej liczby pa- 

rósyozów dla przewozu żywności I opala. mini- 

sterium kolei żelaznych zamisrza ed dnia 10 

listopada tymczasowo na przeciąg 10 dni cora- 

aiczyć ruch osobowy. Numery peciagów, które 

czasowo będą wstrzymane, Ogłoszą dyrekcje 
kolejowe. 


Dwolnienie twięztonych Polaków, 
Wilno, 4 listopada. 

led (P. A. TJ). Z Kowna donoszą: Rząd ko- 

! mieński wypuścił z więzienia w ostatnich 


Z 


cze 111 Polaków, 
czonych natychmiast. Resgta będzie niezwłocz- 
nie oddana pod śledztwo i albo uwolniona, al- 
bo ukarana. i 


z których 10 ma być wypusze 


Umowa niemierkt-itewski, 


Nauen, 5 listopada. 

(P. A. T.J. (Radjotel. st. warsz.). Władze 
niemieckie i litewskie zawarły umowę, która 
streszcza się w następujących punktach: 1) 


Ustanowiony będzie pas nentralny. 2) Sta- 
cia Radziwiliszki należy do Niemców. 3) Ko- 


misja neutralna począwszy od dnia 2 listopada 


powołana zostanie do zbadania sprawy starć 
między wojskami niemieckiemi a litewskiemi. 


Komisia ta rezydować będzie w Rosieniach. U- 
kład wchodzi w życie z dniem 2 listopada. 


$tłamienie powstania got 'alistów-rewola- 
cjonistów. 


Wilno, 4 listopada. 

(P. A. T). Z Petersburga donoszą: „Boł- 
szewicka „Prawda“ donosi, że w Petersburgu 
stłumiono powstanis socjal - rewolucjonistów. 
Natychmiast jednak wybuchło drugie powsta- 
nie, w którem prócz robotników, brała udział 
ozerwona gwardja. Na ulicach Petersburga 
głoczomo walki. Trocki nakaza? zlikwidować 
radę delegatów żołnierskich. Ostatni rozkaz 
Trockiego nakazuie wycofanie z frontu komu- 
nistów, przeciw którym burzą się czerwomo- 


gwardziści. 
„Walki w Rosji 


Praga, 5 listopada. 
(P. A. TJ. Czeskie Biuro Prasowe z Mo- 
skwy: Komunikat bolszewicki z dnia 3 b. m. 
Po cieżkich walkach przed Piotrowrodem ar- 
mia Juden'cza została ostatecznie dnia 2 b. m. 
pobiła. Wojska czerwone zdobyły Rokszę i 
Gatczrnę, skutkiem czego Judenicz musiał 
przejść do odwrotu, pozostawiając na placu 
boju rannych. wietką ilość broni i materiału 
wojennego. Wojska czerwone nie moga na- 
dażvć w pościeu za armia Judenicza. Dotad 
zdobyto kilka tysięcy karabinów, przeszło 100 
karabinów maszynowych, około 30 dzia? i ol- 
brzymią ilość materiału wojennego. Odwrót 
Tnden'rza odbowa sie na eatem froncie od 7a- 
toki Fińskiej aż do Ługi. Jndenicz w swoim 
odwrocie wprowadza z opróżnianycu miejsce- 
wości wszystkich mężczyzn. 
Wilno, 4 Tistonada. 
(P. A. TJ). Z Moskwy donosa: Grzety bol- 
szewickie z dnia 2 listopada domoszą, że woj- 
ska bolszewickie znięłlv ponownis Orzeł na 
froncie Denikina. W zwiazku z ofensywa De- 
nikina bolszewicy przerzucjii z frontu wołyń- 
skiego około 4 pułków na front Denikina. 


i Berlin. 5 listopada. 


nosi z Zurychu: Denikin wysłał teleoram i- 
skrowy, w którym donosi, że w okolicach Tam- 
bewa i Woroneża wojska jepo zniszczyły ar- 
mia operacyina sowietów I wziety do niewoli 
10,000 czerwomogwardzistów. Armia Demikina 
posrmeła sie na odległość 60 kim. od Kurska 
w okolicach zaś Briańska — o 130 klm. na- 
przód. i 


Rozkład amji Romana. 


Wilno, 4 listopada. 

(P. A. TY. Pisma ryskie donoszą, Ż5 w 
armii Bermonta szerzy Siłę rozkład. Cześć 
wo'sk postanowiła poddać się rozkarom nie- 
mieckiego rzedu centralnego t powrócić do oj- 
czyzny przez Ba*ory - Klaipede. Niemev opusz- 
czaia mośniesznie lewe sktzudło armii Bermon- 
ła. Jedynie na T.itwis oficerowie rosv*sko-nie- 
mieccy zachowują się bezceremon*alnie i nie 
liczą się z żądaniami rządu kowieńskiego. 


"Propozycje poźojowe mada sowietkieqo. 


i Praga, 5 listopada. 
(P. A. T.). Czeskie Biuro Prasowe z Pa- 
ryża: Z Helsłnoforsu donoszą: W Moskwie 
odbyla się pod przewodnictwem Lenina kon- 
ferencia, podczas której Człczerin podał do 
wiadomości nowe propozvcje pokojowe rosyj- 
ztieco rzedu gsowis'ów vod adresem ententy. 
Konfereno'a zgodziła się na przedłożne nro- 
nozycje, postanowiła jednak na wniosek Zino- 
wiewa żakomunikownć najpierw ich treść wo'- 
skom ma froncie. Wojska na froncie maja 
rozstrzygnąć, czy te propozycje mają byś wrę- 
ozone entencie. 


Rolicja wobec Romani. 


0 paryż. 4 Mstopada. 

(P. A. T.). (Havas). Rada Na'wyżswa zażą- 
dała od Rumum'i bezzyyłocznej odpowiedzi na 
uwagi poczynione w nocio z dnia 12 paździer- 
nika, szczególnie odnośnie do odmowv przy- 
maria Rumunii obu brzegów rzeki Marosz i 
linji graniemeń, przechodzacej w pob!iżn Szat- 
mar -« Arad, potem odnośnie do przyjęcia za- 
sady ochrony mniejszości narodowościowych i 
wreszcis odnośnie do zamianowania komisi. 
mafscef zbadać rekwizycie przenrowadzone 
ma Węgrzech. W mvsi wyniku ankiety ma za- 
rokwirwany ma'atek być podzielony między 
wszystkich sprzymierzeńców. 

Rada Najwyższa dđomega się dalej, aby 
Rumum'a rmożliwitła utyporzenie mowego rzą” 
du węgierskiego zdołnego do przeprowadzenia 
wyborów i rokowań nad waruńkami prkojo- 
wymi, których rząd Friedricha nie byłby w 
o spełnić, i bezzwłocznej ewakuacji Wẹ- 

er. 
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Co się tyczy kosztów, jakie poniosła Fra: 


R 709). 


-Wielka afera kommptyjna w Czechach. - 
żę bę pd Praga, 5 listopada. 

(P. A: T). „Prawo Lidu” donosi, że olbrzymi 
senszcję wywołało aresztowanie w sobotę szefa 
cji ministerjum skarbu Jiraka. Jirak usiłował 
kupić ministra spraw zagranicznych d-ra Bem 
oraz jego sekretarza w tym celn, ażeby zapropon 
wana przez pewną firmę w Rotterdamie aazakcją 
cukrową przeprowadzić bez zgody Zgromadzea 
narodowego, drogą pokątną. | 

Aresztewanić nastąpiło w następujących 
Fieznościach: Dr. Benesz poleci? Jirakowi przybyś 
do swego biura dlap rzedlożenia konkretnych proe 
pozycyj. Kiedy Jirak wspomniał o miljonach. jakiej 
przy tej tranzakcji możnaby zarobić, dr. Beness 
przywołał znajdujących się w sąsiedniem biurze de=- 
dektywów i kazał aresztować Jiraka. Równocześni 
uwięzione dyrektora praskiego Banku Przemysto 
wego Tumę. Praska dyrekcja poł'cii poleciła tal 
aresztować w Wiedniu skompromitowanego w 
sprawie d-ra Freunda, Dieczorne wydanie „Prav 
Lidu“ donosi, że Jirak jest właścicielem 3-ch kamież 
nie i jednej willi, Ponadto by? on wspólwiaścieielemi 
firmy handlowej „Reforma”. Jako kierownik sek: 
eli ministerium skarbu, mia? Jirak za zadanie kon» 
trołować Hehwiarskie zyski wojenne. Cala afera wos 
rupcyjna wywołała w Pradze ogromną sensację. | 


Praga, 5 listopada. 
(P. A. T.). Dzienniki donoszą: Sprawa 

sekcii Jiraka zatacza coraz szersze kregi. Areszto”, 
wamo dalsze 28 osoby, które są wmieszane w tę 
sprawą. Równocześnie nadchodzą z Berna morawa 
skiego wiadomości, że aresztowano tam szereg, 
wpływewych osobistości ze wiata finansowego. Wi 
tilii Banku Agrarnego w Faiewinie. aresztowana: 
dyrektora. prokurenta i dysponenta tego banku, 6% 
raz 20 innych osób. SE 


. 16 
0 okupace Sziezwi.0. 

Lyon, 5 listopada.» 
(P, A. T.). Z pzłnocnego Szlezwiku donos 
sza, że zwiazsk wsborców duńskich w Szle” 
zwiku uchwelił jednomyślnie rezolucję, w któj 
rej zwraca się do Rady Najwyższej konferencji 
pokojowej z prośba o danie zezwolenia komiś 
sti międzysojuszniczej na okuvowanie prz 
wojska sojuszni”ze terytorjum Szleżwiku, podł 
danego plebiscytowi. z. 


Ofiary Wojny. 
; “Lyon, 5 listopada: 

(P. A. TY. Według obliczeń deputowam 
go Ludwika Marin, generalnego referenta budy 
żetowego, straty wosk sojuszniczych (w za 
tych 1 zaginionych) do dn. 11 listopada 1918 r4 
sa nastepu'acer Belgia 44000, Stany Ziedno- 
czone 114.000. Anglia 869.000, Grecja 12.000, 
Włochy 404.000, Rumunia 400.000, Serbią 
5809000. Straty armii francuskiej wynos 
1.393.515 w zabitych i zaginionych, z który 


ności ma sie we Francji fak 1 do 27, w Serbią 
1 do 22. w Anglii 1 do 57, we Włoszech 1 doj 
78; w Belgi 1 do 157. w Stanach Zjednocz 
nych 1 do tysiąca. Tlość rannvch w armii f 
riekiej siega 2 milionów 800.000, z który 
nołowa bvła ranna 2 razy, z góra zaś 100: 

nowróiło na front po trzech i więcej rapat 


'w'Mrin oblicza le na 159 miliardów. 


Proyakacje kapitabetów homańskieh, = 


Madryt, 8 listopada, 

(P. A. T.). (Havas) Hiszpański związe! 
pracodawców zawiadomił rzęd o zamiarze o% 
«szenia lokautu w dnin 3 b. m Przyczyna teg 
decyz'i miało być zachowanie się parti mbret 
niczej, która wszę!*a prae y, 
wskazute na preenienio zmiwrzenia gmach 
życia sne'alneg> Hisznan*!. Minister spraw waj 
wnętrznych uznał, iż decyzia pracodawców jest, 
nrowokacją, skierówaną przeciwko klasie roj 
bofniczej. 


a. Omowskiom. ž 


Poznań, 5 listopada | 

(P. A. T). Dnia 3 b. m. odby'a się pod prze 
wodnittwem rektora tmiwersytetu d-ra Święciekie* 
go w gronie przedstawicieli wszyskich sfer. naradg 


uniemyśliyyia 


a milion Indzi w wieku między 20 a 40 rokiem] 
(P. A. TY. „Acht - Uhr - Abendblatt“ do- Liczba zabitych w stosunku do ogółu lude 


w sprawie uezczenia zastrz Ròmana Dmowskiego: 


zbiorowym altem wdziecnośri 20 strony społeczete 
stwa. Po dłuższej wymienie zdań. zecdzono się teda; 
nogłośnie na projoka stworzenia fundacji wieczystej. 
Imienia Romana Dmowsk'ero. Frmdac'a powyższa 
utworzoną zostanie na podobieństwo fundaci Nor 
bla, a eclem łe! Jest odięcie troski o byt materialny 


t zapewnienie warunków przev. oraz spoczywku męw) . 
żom najbardziej zasłużonym dla otczyzny. Funder |: 


składzć się ma ze stosownej do tego celu stedziby: 
włeńskiej oroz odpowiedniego Kamita którego od- 


setki pobiereć będzie każdorazowy laureat fundacjki 


Pierwszym, któremu prawo korzystania z fundasi? 
przyznanem zostanie, jest Roman Dmowski. 


w m wa 


gytnacia pa. Wolin, 


skutek nieustannych skarg miejssowaj hwg 
mości na dziatalność niet5rych fntsjomtrja zy 
polskiej admin'stracii na Wotyniu, Generelny ko- 
misarz ziem wsthodnich zawiesił w urzedowaniu! 
dwóch podkomisarzy pow. łuck'ego: p. Pourbaix'aj 


i Gslika, osksrżonych o nadużycie władzy.: Przem ` 


ciwfra zawieszonym wdrożono dochodzenie dyscye - 
plinerne. Krok ten podobno ma być zapowiedni 

dalszych zmian, rmaiscych ma celu ogólną sanacjęj 
stosunków admimistracyjnych w niektórych powi 
tach Wołynia. ` > ł M 


x E 
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życia partii, 

| Posiedzenie C. K. W. 

| Posiedzenie C. K. W. odbędzie stę dziś, 

| Ef we czwartek w lokalu Z. P. P. S. nie o 

| godz. Gej, lecz o godz. 12-ej. 

| Baczność O. K. R. Podm.! Konferencja 

sdzretarzy 0. K. R. Podm odbzdzie się w 

nadchodzącą niedzielą, t. j. dnia © listopsda 

w lokalu O. K. R, Warsz, Al. Jerozolim:k:e 

| nr. 56 e g. 10 rano punktualnie. Obowiązani 

se sławić się tow. sekretarze: z Żyrardawa, 

Leszna, Błonia, Mszczonowa, Pruszkowa, Ur: 

dziska, Ożarowa, Skierniewic i Henrykowa 
Sakretarjat. 

. Do csłonków dzielnicy Ochota! Dziś o g. 7 w. 

sw łokkału dzielnicowym, AlL Jerozolimskie 98, od- 

będzie się ogólne zobranie dzielnicy. 

"Do członków dzielnicy Mokotwyskiej! Dziś d. 6 
Tist r. b. o g. 6.15 w lokalu O. K. R. AL Jerozo- 
Hmekis 56, odbędzie się zebranie członków dziel- 
micy Mokotowskiej, na którem roferał o sytuacji 
politycznej wygłosi tow. Zaremba. 


L cha robotniczego. 


Zebranie, delegatów kelnerskich odbędzie się 
w nocy z czwartku na piatek, godz 13 w novy, 
4 f. 6 listop. r. b. w ważtyóh sprawach. 
Stawwie się licznie. 


Kronika. 


gii, bakteriologji hyg;ieny spol, r =*tonji i flzjolo- 
gii, geogratji przytenye kancelarja Un. Lud. od g. 
6 do 8 w. codziennie. 


było się w siedzibie Miatsterium spraw we 
'wnętrznych pod przowodnictwem p. Irbarowicza 
posiedzonie komisji w sprawie upaństwowienia 
warszawskiej straży ogniowej. Obecni na posiedze- 
miń przedstawiciele Ministerjów w- rezultacie dys 
skusji, prowadzonej z udzialem zaproszonych oby- 
wateli miasta, oraz przedstawicieli magistratu, p.p. 
wiceprezydenta W. Malimowskiego, ławnika A. 
Menela i komendanta straży ogniowej Hłasko, wy- 
powiedzieli się za koniecznością upaństwowienia 
warszawskiej straży ogniowej, jako stanowiącej 
część przyjętej już przez państwo służby bezpie- 
czeństwa publicznego, Celem. zrealizowania powzię 
tej decyzii wyłomiono podkomisję dla zrealizowa- 
nia projektu i zarezerwowano w niej dla przedsta- 
wiciefi Magistratu 2 miejsca w charakterze człon- 
ków. Na posiedzeniu w dniu 4 listop.. Magistrat 
postanowił delegować do podkomisji pp. ławnika 
A. Memcla, pomocnika radcy prawnego J. Gadom- 


oraz kapitana Milewskiezo w charaktarze rzeszo- 
znawcy, polscając im, aby zastrzeępii warumek. iż 
w razie przejęcia przez państwo staży ogmiowej. 
koszty utrzymania tejże będą obciążać tmiasto tyl- 
ko w stosunku 25%. ` ; 

(a). Wyjazd do Niemlee. Wcbec bliskiego: term!- 
nu oówarcia stosunków handlowych z Niemcami 
wela osób ze sier kupieckich cayi starania u od- 

TY. Wolne wnioski. i ; nośnych władz o'wydanie: paszportów 1 glejtów aa 

Rada klas. związków zawodowych. Zeyranie podróż do N:emiec w celach handlowych. Narazie 
Rady bizs. związ. zaw. odbędzie się w czwartek | 7a wyiszd do Niemiec potrzebny jest paszport dy- 
dnia 6 listopada o g. 6 wiecz., Choloina nr, 10. Pro-| Plomatyczny, wydany przes ministerium Spraw 78- 
e'my delegatów o punktualne przybycie % legity-| granicznych; paszpory tokie są wizowaae w Po- 
macjami. | 


znaniu u dęlegata niemieckiego. TA 
Robotnicy pomdzkurze! Związek zaw. rob. 


dowe. a) stan finansowy. b) likwidacja aloji bez 
irobotmych. 2. Sprawy handlowe. 8. Sprawa deputa- 
tów. 4. Sklep R. WA. 

II. Nowotworzące się Rob. Stowarzyszenie Spo- 
żywcze na Warszawę i okolica. i 

TIL. Rada Związku. 


(a) Trternat dla- młodzieży rzemieślniczej. 
przem. drzewnego wzywa robotników poszdzko- | Wydział dotroczynności mag'stratu uchwalił zwró- 
wych do lokalu Związku, Chłodna nr. 10, dzisiaj oó stę z wnioskiem dò mwristratu i Rady miej 
og. 7 w. w oiu porozumienia cię w sprawie za» 
tangu z przedsiębioreami. mowie 

Klub Proietarjacki, Leszno 58. Dr's w etwa 
tek e g. 8 w. w lokalu kdubr odbędzie się odczyt 
tow. A. Żebrowskiej n. t. „Życie epółeczne zwie 
> ilustrowany obrazami świetinemi Wstęp 
wolny, 

W sobcłę 8 lstopada, o godz. $ wiecz. wieczor- 
uia taneczna, i 


Zycie nosrodarcze, 
Kursy Centrali Dewiz 
s dnia $ listopada, 


Dewtzy | Banknoty 
Kupna f sprzed, Kupno i eprzed. 


solości 10.000-mk.-Patronatowi nad młodzieżą rze- 
mieślątszą dwstawienie tej sumy do budżetu. Za- 
rząd patronatu opracował projekt urządzenia bur- 
sy dla młodzieży rzemieślniczej, przybywajacej do 
Warszawy dla nauki rzemiosł Koszt urzndzenia 
bursy wyniesie 75.000 mk.; ponieważ zakład ten 
będzie postadał ogólnokrajowy charakter, zarząd 
patronatu występują do Ministeriam pracy i opieki 
© |społecznej 6 wyznaczenie mogi na urządzawe 
|| if utrzymanie bursy, oraz wyżmaczenie mu subwen- 
eji recznej na cele- patronstu, ; 
(a) Świełlice. W sprzwie utworzenia wienia 
grrewalni, poleci? magistrat wydziałowi dobroczyn 
ności. zby w porozum'emiu z wydziałem szkolnym 


Na porządku dziennym przeważnie epra-| pamięd. 
ry budżetowe. Temu przypisać zaieżydewiwć Należy pałomiast przypomnieć, że zbliża się 
wbieranie się ridnych aa wezorajszs poste- | pierwsza wielka rocznica tej chwili uroczystej, w 
dzenie. Punkt pierwszy, wniosek magistratu | której po raz pierwszy w Polsce powstało Jej wla- 
w sprawie upoważnienia go do wystąpienia |sne, samorządne bez cudzej wiadzy i opieki ko 
do Min, rob. publ. o przyznanie mk. 73.000 | lejnictwo polskie. ` i | 
pożyczki ulgowej oraz 147.000 mk. zapomogi Najwiaściwszym dniem tej urbczysteści powi- 
bezzwrotmej na budowę ul. Głównej w Tar-|n'en być 11 Hstopada jako rocznica duia. w któ: 
gówku, jako wymagsiący, dla drugieg?|rym Warszawa — etolica Polski i Jej sèreë odżylo 
archwalenia przez Radę, quorum, nie może|ji zebiło połężnem tętaem życia narodówcgo, 
być rozpatrzony i zostaja odłożony, aż się| Niechaj więa ten dzień będzie po wszyśtkie 
tromoplet zbierze, czasy dniem święta kolejowego na wszystkich zie- | 

Pod obrady wchodzi w dalszym ciągu | miach Polski, ~ i 
bndżet Wydziału II — administr, majątkiem Powstaly z folsiatywy tratełowców warszaw- 
miejskim, Po przemówieniach r. Hankiewi-| skich i z aprobaty władź Komitet Organizeeyjny 
cza, który powtarzał zarzuty, stawiane kamie|Obehodu rocznicy 11 Hstopaca, nie chcąc w dzisiaj. 
sji uprawy gruntów mie!skich, oraz r. Mayz- | szych czasarh ciężkiej pracy przy odbudowie Oj- 

1a, który wytykał zaniedbanie dzietniey mia: | czyzny odryweć kolejawców 1 wogóle ludneść pol. 
sta, zamieszkałej przez Iminość żyjowską. | ską od ich obowiązków, obchód uroczystości w ano- 
odpowiadał ławnik Toeplitz, iż nie wszystzie | ko bieżącym przenosi się na dzień adpoczynku po 

majątki należą do kompetsnojl Wydziału | wszechnego — na niedzielę. 9 listopada... 
'-Obchód rooznicy w Radomiu. Celem upemięt 


(I-go, że zarzuty niecilujnego stanu ulic 
į placów miasta sa niesłuszne, — owszen ać Jay Aea sait jakna- olkian 
w Rulomiy, » tnlejatywy miejscowych kolejarzy, 


(Warszawa podczas wojny prześcinęła inne 
miasta 09 do utrzymania czystości. B wyłonionym został w końcu sierpmia Komitet Ob 
chodu Rucmicy na Okręg Rutomski. 


wydziału zatwierdzono. 
Zatwierdzono również punkt pierWszy| = Aekofuiek Komitat umet, ił datom: a- 
nia Radomskiej Dyrelegji jako prerwszej Dyrekcji 


porządku otrad, o którym wyżej, oraz bu iżet 
Polskiej jest dzień 3 Ustożódź -to' jednatcże, że 


j "wydziału XIV — prawnego, |. 
względu ne ogólne położenie kraju, którę nie po- 


W celu nievrzerywania bnrdzo obszęrne- 
go referatu wydziału I (finansowego), posta- 
mowiono posiedzenie odroczyć do dnia dzi- 
| lsiejszego. iA : zastało przemięstonó na najbliższą ni 
132 Na porzadku obrad dzisiejszych est na dzień 9 Harop; = sz i eż: 


| „rich, w roku bieżącym święto, zgodnie z uchwała 
| są; bud- 
ti wydziałów I, X (do spraw I tł KI 
j| abezpieczeń od ognia), oraz VI | wnio 


dopilnować stróżów domów, aby usuwali śnieg z, 


„EOBUTNIK, czwartek, 6 Dstopada 1919 GRZE 


Uniwersytet Ludowy (Oboźna 4) zawiadam'a: 
Wykłady literamry p. H. Zahorskiej (Savitri) roz 
poczną się w środę d. 5 b. m. o g. 8 w.; pierwszy 
wykład „O Mickiewiczu” p. J. Gażyńskiej odbędzie 
się w sobotę d. 8 b. m. od g. 7 do 9 w. Zapisy na 
te wyklady, oraz na wykłady fizyki, chemii, bialo- 


(3) Upaństwanienie straży. W dniu 4 b. m. od- 


|sklego w charakterze przedstawicieli Magistratu, | 


skiej o wyzmaczenie jednorazowej zapomógiw wy- | 


Panty szteriine! | 172— YT4> 172mm. 175.— | Pracował konkretny wniosek z podaniem zaszd o- 
ET m M 416 415% M.— 1155 twercia świetlic. wykazem lokali szkolnych I przy- 
ary Kanadyjskie ==" =>,  ©%—  39,0|bliżonych kosztów utrzymania. sq» ch 
Franki frame, 405 485 4,75 4.50 "ENATTE e 
Franki szwaje, 7.40 786 185: 75% (a) Wysyłka zboża, Mmisterfum aprowizacji 
zma belgijskie 423 (40% 465 B= |wyslało na potrzeby górników zagłębia Chrzanowe 
ry * 880  4— SAS  40|sk „000 kit pszenii 73, kil żyta. 
Marki fińskie 1784180 070 1] 7 PEN w 
ena 1.86 1.85 1.80. 1.90| Ghchód roomioy ii-go listopada przez kolejarzy. 
. —— m m wa AŻ PRZY MRC TZ 
powt ad p p y T „H.50 Zbliża się okres czasu znsezeofa historycznego 
orony szwedzkie e 0 10.05 Po | przedė ism lej 8 
kraj A IB) ntliiwewej zn 7 asc 
orony du R ch E | pya r4 - ; ga wa El 
Marki niem, /- 157, IBDm= 136» -140.— W końcu pałdziern%ka I ta początku listopada | 
| (drobne do mk. 10) ===. ome IOl. em | roku ubieglego dwie polacię ziemi polskiej. x mia- 
| Korony niem-austy, == Bim mm “EO | powiecie dawne Królestwo Kongresowe i Galicja 
È; Korony czeskie OS— TOO oem | Mam czyli Malopolska pozbyły się srogiego jarzma na- 
| i | ieśdtców 1 odeteknęty piersią wolna. Pr 
| ; pG Jaką rolę w tym historycznym okresie "czasu 
| Z Rady Mielskiej. „| odegra'o wojsko polskie i kolejnictwo polskie przy 
(Posiedzenie 87-0). ` pominać nie należy, bo wszyscy mają ło żywo w 


zwala ma odrywamte kolejarzy 0d. prac powszod. | 


i o Pozociw Giiegawiey. Komendant pofisji połecil| - 


«wash 


> sy 


chodników I posypywal je podezee mrozów f go. 


łoledzi piaskiem, popiciem lub trocinami. 


(m) Falszowanie dokumentów wojsktwydh. 
Policja zresziowała Stzmistawa Zbołiskiego (Dhe 
miyak rrit M gg wawy o fatszowanie dokumen 

wojskowy wy rawizji u aresztowanego 
amalezione 3 fałszywe ploczątki wojskowe. 


(m) Zatrucia ganom, Mimo ostrzeżenia makfa 
dów gazowych, aby posiadacze lamp i kuchenek 
zamkmęli kurki z powodu braku gazu, wiele o» 
sýb mię uczyniło tego, wobes ezszo zdarzają się 
wypadki, wekutek zairueia gazem. Przy ul. Chmiel 
wej nr. 122 zatruli sie grzem: 2)-letnia ZoNa Noe 
weka i 81-letnia Marta Whit, kapitalisika. Pięrwe 
SZA, jako ciężką chorą, przewiozło Pogotowie do fi» 
Hi szpitala Dzięciątka Jezus na uł. Złota, drugę= 
po udzieleniu pomocy. pozostawiig na miejscu. 

— Przy ul. Wsmólmej nr. 9 zatrutą się gazem 
7 22-letnia Józefa Wisaiewska. Pogotowie 


udzieliło jej pomocy na miejscu. 


(m) Otiary ślizenwiey, Na wl. Twardej 
domem nr. 28 poślizonęła się 40-letmia kobieta 
i złamała lewą reke: 

— Na ul, Dzikiej przed domem nr. 70 upa- 
dła 268-letnia Teofila Frącmkowska (Wolyńska 7) 
i złamała lewe podudzie. Pogotowie przewiozło 
oliarę śkugawicy do sapiłala św. Rocha 

(m) Pożar. W dom mr. 19 na Nowym. Świe» 
cie, w doxalu laboretonjum chemicziago warsyzawe 
| skiego uniwersrtetu wynik! pożar wskutek silnego 
|nzgrzania sié rury blaszane, przeprowadzonej od 
pieca do komina, a nienależycie izalowamej. Pogo 
wie: nowoświęskiego oddziału straży pożar uga- 
E7 le 


(my Samobójstwo w komisariacie. Do Sego ko- 
mfsarjatu przy uł Fabrycznej nr. 23 przyprowa- 
dzano z ulicy jakiegoś mężczyznę około lat 45. pie 
janego aż do utraty przytomności. W celu wytrze» 
źwienia osadzono pijaka-w areswie. -Po pewnym 
czasie przechodzący policiamt zauważył owego ogo 
bnika wiszącego na pasku, umocowanym do kra- 
ty w olmie. Mimo zastosowania środków przez po- 
licjantów i lekatma Pogotowia. pijaka nie zdołano 
uratować, Lekarz zaopinjował, że osobnik tem, 
wskutek nadmiernego wypicia zlkohkodu, dostał na 
głego obłędu, w przystępie którego odebrał sobie 
życie. »» 

oim). Zamach samobójozy bezrobotnej Na roge 
mal. Brackiej i Alei Jerozdimskih otruła się amo 
nickiem B04emia Bronisława Godlewska, bez za- 
jęsie. Lekarz Pogotowia przewiózł ofiarę zawodów 
życiowych do szpitala Dzieciątka Jezus. 

(m) Nzeły zgon. W-damu nn 5 przy mi. Szopema, 
marla nlo z niewiadomej przyszyny lemia 
Franciszka Gerkówna, sinżąca. Lekarz Pogotowia 
nie. mógł ustalić przyczyny śmierci, 

(m) Znaczmą kradzież, Przy wl. Nowy Świął 
nr. 21 z mieszkania p. Pawła Lunik skradziono róże 
me cenie rzeczy oraz kasetkę z gotówką. Poszko> 
dowany oblicza straty na sumę 100.000 mk. 


m m A 


y r 
Z sądów. 
00 pobicie dm Takiego. 
|.-.Duta 9 kwieżnia 1018 roku dr. Konrad Tiski, 


ówczesny dyrektor wydziału zaopatrywania mia» 
sta ulęgł napadowi za strony podwładnych sobie 
mrzędnikówą lskięmu zadeho Wówczas kilka ram 
i wiłóweno zarzucić worek ma giowę Jako winne- 
go wskazał on Alexsandra Goetze, . brat które- 
go służył w wydziale” i został usunięty. Moralnymż 
ośmrawczmi zajścia mia! być pewien odłam urzęd= 
miieów, którzy jakoby bvl niezadowoleni 4 dzige 
falmości p. skiego, gdyż ten wymagał punktuale 
mości, szytlciego załatwiania tnitereszntów i bem 
iustamnej praty.. Sg ngs 
| W ognm brzyżowych pytzń p. "sri przyznał, 
że nteztdowolćnie wzbydzały niektóre jego nomie 
nacje, między innemi pewnego frysiora na stano» 
wisko kontrolera sklepów misłetich t bylego ofi» 
ceni rosyjsniego też na wakuójcą posadę w wy- 
dmiale a: ztrywania, gdyż obaj usilnie o to pro» 
SME W świetle zeznań świadków: tawnika Święe- 
kiego: naczelnika wydziadą Foimszielna j pomoczie 
wap. Idziego Stypńskięgo dzialłność p. skiego 
wypadła nader dodatnio, natomiast szereg $wiade 
ków urzędników przedstawia ją zupelnie inaczej. 
Były funtejoneriusz wyrizialu zaopatrywanie 
radny miejski Łatkiowiez przytasa, że m. Ilski 
mmióst zalienki, wydzwane na urzydni kom, 
rhsoleż to nie obriażeło bynajmniej kasy miejskiej, 


muje. że Niemsy wiedzieli e wszystkiem. 

Charzkterratyozne oo fo składu delezacji urzę 
dniomef było zemsnie p. Feinsyteina, który przede 
stawiał Pe'ernoje w nałozarnielszyci kstorach. ja- 
ka wsrehołów i anarshtstów, okasio sie toinak, 
6 mely mo brt nietylko na pósedzentu delegacji, 
nie ravet na zebrsniu wyborewem. Co do samego 
małścia p. Iki wskawa z ely starowczością na 
Goetze, jaka na osobna, który go pobił. 

Sar qakarżony n*e zaprzecza, iż był w wydzia- 
łe zsepztrywenia-w dniu napedu. że przypstrywśł 
się zwiśein. czmrego iednek udz'ntn w nim nie brał, 


Przedstawiciel urzetu publieznsqa- 


podprokuwe | 
ritar Gostyfski w dhrówyem przemówienin dowo | 


dzit, łe Goetze r'ekcoważył w wyższym stopnim $ 
podnióst „świętokradema” reke ma urzędnika pol 
sktem i domeral się surowa) kary: 7 


Obrońca powóda cywion. udwofrat Kijeński, | 


domogsł so tegoż, waywas S11, zby nie pozwo- 
ni 
nauki i pa'nero zesiug ez'owieka, 

Obrońcy Goetza, zdw. Świeszewski i rainy 
miejski adw, Łoptcewisz odmawieja p. Nskiemm 
nietylko „Świetości* I zasłuę naukowych. ale i sht- 
nowiska-nrzatnóka, dowodzgo,.ża był on tylko ofi- 
calita miejskim. 

Syd (przewormiczacy sędzia Janowski) skszuje 
Gnetza. po kilkomimtowej naradzie. na sześć mię 
sięcy wiezienia. Podszdny umoważnia natychmiast 
swich obrońców do wniesienia śpalacjh  —£%. 


Teatr i muzyka, 
TEATR DRAMATYCZNY. 
Wiemór kn esci: Wypiańskiogo. 
R NOn wSędziów* wypadło wozie skła 


P. Brodziński, jako reżyser i wykonawoą roB 
Dziada, wykazał nie tylko dobre chaci i stąraw 


—, 


Wt ce 


E PEC DRZE AP 


1, by „różna kraalja” znwowańsłą znzmego na poka | 


| 


8 | „ROBOTNIK”, czwartek, 6 Istopada 1919 r. Sa 


mość, ale sporo kultury artystycznej. Natana grał 
Jdcymiewiez, rzeczywiście miedościgniony w tej 
roli. Zdzitowiecki zaś wydobył z Jossa niezmiernie 
wiele poezji i zrobił wrażenie woale niepowszed- 
mie, Toż samo wrażenie wywant Borawski, jako 


, Samuel. Natomiast Brodzie-Zachankiewicz była 


Jewdochą nie zupełnie taką, jaką być powinna. 
Pozatym wymienió należy: Ordęgę (Urlopnik), 
Mysłowicęza (Jukli), Remibosza (niezupelnie co- 
prawde trafiony sedzia) i Różmiskiego (w tonie 
utrzymany Nauczyciel). 

Przed „Sędziami* odegramo scenę Seia „Le 
gjona“. Pełnym powagi i uczucia Mickiewiczem 
był Żeromski, niemniej wyrazistym Krasiiskim— 
Tad. Frenkiel. : 

Osłabiata ekspresję Piątkowska, jako Sława. 
Dekoracje młodego malarza, Leoncjusza Płorńskie- 
go, bardzo ładne i wcale nieszablonowe. 

T. Marosz. 


Teatr Wielki, Dziś egzotyczna „Madame But- 
werfiy". 

Od jutra kasa zamawiań rozpoczyna sprzedaż 
biletów ma pierwsze przedstawienie opery Beetho* 
veng „Fidelio“. 

Teatr Polski. Dziś „Major Barbara”, znakmi- 
ta komedjosatyra RB, Shawa, pelna aktualnych 


aluzji, w wykonaniu pp. Kaz. Kamińskiego, Bom 
czy, Jaracza, M. Kamińskiej, Elsnerówmy i innych, 
w oryginalnych dekoracjach W. Drabika, 

W niedzielę po poł ò g. 3.30, po cenach mi- 
żonych, krotoohwila Z. Przybylskiego „Wicek 
i Wacek“, 

Teatr Mały gra „Politykę* Wł. Perzyńskiego; 
w niedzielę o g. 4 pp., po cenach zniżonych, „Rze- 
czywistość . 

Teatr Nowości. Dziś i jutro Ewa“ (wznowie- 
mie) z p. Messalówną w roli tytułowej. W sobotę 
„Targ na dniewczęta”. 

Teatr Letni do piątku 
„Nieśmiertelny. : 

Teatr dramatyczny (Śniadeckich 5) do soboty 
daje „Sędziów* i „Ległon* (Fragment) Wyspiań- 
skiego. ` 

Z Filharmonji. Jutro w piątek w Filharmonji 
na wielkim abonamentowym koncercie symfonicze 
nym poznamy fenomenalną skrzypaczkę Erikę 
Morini, e której występach za granicą dochodzą 
wprost sensacyjne wiadomości. 

Qui pro quo. Po raz ósmy urozmalcony pro- 
gram składany. 

| Cmrny Kot, Tragifarsa i Operetka. 
Miraż. Premjera. 
Stinks, Widowisko składane. 


włącznie gra komedie 


ZES Z aważ Nasal 
(OT Pawa ASSENEDE A 


X 359 


Z powodu pożaru „Rozmajśoóci”, 

OQd Związku artystów scen polskich otrzymuę 
jemy następującą odezwę: 

Związek astystów scen polskich, jako jedyna 
i powszechna organizacja aktorstwa polskiego, 
której najistotniejszem zadaniem jest praca nad 
utrzymaniem wysokiego poziomu stuki sęenicze, 
nej w Polsce — tego niezwykle doniosłego czym 
nika kultury w odbudowującej się ojczyźnie, w. 
przeświadczeniu, że moment tragicznego wypad 
km, jakiemu uległa pierwsza scena polska, nadaja 
się do wysunięcia przed forum publiczna calo= 
kształtu sprawy teatralnej w kraju, wszożyna ake 
cję, której najbliższym celem byłaby odbudowa 
sceny narodowej, stworzenia wielkiego teatru pos 
pularnego w Warszawie i wogóle przejęcia przes 
państwo najpoważniejszych placówek teatralnych 
w stolicy i ewentualnie w kraju. 

Zwiąnek A. 8. P. składając odnośne petycje 
do Naczelnika Państwa, Sejmu i Rządu, zwracą się 
z gorącym apelem do prasy i społeczeństwa a © 
nergiczne poparcie tej akcji: 


POKWITOWANTE. 


+ 
M 

w 
+ 


Komitet organizacyjny Dnia Prasy kwła . 


tuje z odbioru: 
Od tow. J. K. mk, 45. 


Niezawodny Środek przeciwko duszności, 
kaszlowi, kokluszowi, kałarowi, zapaleniu 
oskrzeli i astmie. 


„granulki Russyana” 


(Granules sulphuris rurat! benzolnati) 


lebntniczy Wydzial Ayrowizacyjny 


podaja do wiadomości udziałowców Zrzeszonych Koope ratyw, że 
mogą od dnia dzisiejszego nabywać ziemniaki po mk, 8 —za pud 
w akienach nastepujących kooperatyw: ! 
udziałowcy koop. „Samopomoc“ 
~ w ski, przy ul. Mokotowskiej 8 
Nowo-Dzikiej R 
Czerniakowskiej 207 


Małej 13. 
| O wyrobu 66 w 
s apeo przy ul. Wolskiej 52’ tabor tarma Ap. Kowalski‘ wirsrawio 
Chłodnej 28 Cena pudełka Mk 5, Sprzedaż w aptekach ! składach aptecznych 
Bolec 103 Sposób użycia dołączony do każdego pudełka. 4133 
Praga—Langnero" 
„Jednoóć wska 18 
w ” edno i 
e 
; Targowa $I Das Atrakcje Dai - 
| | „Zjednoczenie TAA Nowego Programu Listopadowego, 
w "o tru- najlepsi artyści 
Tak. przy l. Lesmo 20, Hali Idzie py Remos | tezocześn THE Flings Gregor? 
Krochmalna 80 na latających tranezach. DERANY i Koko niezwykty popis rów 
Niska 47 wnowagi. Quadratus fantasta na oryg. lustr. muzycz. Mise 
„Strzecha Robotnicza” - A Ivonne, Eders, Duo Denis Balet Polski, Mano | Janos polsoy koe 
£ w skl, przy ul. Nowolipie Y mtey-humoryści, 4132 Początek © 8-ej wieczór, 
Ząbkowska 3 oda 
uk 4 Muranowska 83. 
puins 


Najtańsze „Zródło Polskie", 


Marszałkowska 95, 
telefon 231-566 I 244-38. 
POLECA: 

Kawę ! mieszanki. Herbatę. Kakao. Cykorję. Ko- 
rzenie, Grzyby. Ocet. Essencją octową, Powi- 
dia. Marmelade, Sardynki. Śledzie. Ser. Cze» § 
koładą. Cukry: Irysy I inne kolonjalne. Mydło I 
wszystkie dodatki do prania. Pastę do okuwia. 

Szuwaks. Zaprawę do podłóg. Świece. Zapałki. 
Palatyn. Ceny hurtowe. 24 


„Dostawa do kolei bezpłatna, 


4101 


mna e e a 


Wielki Wybór Okryć 
damskich od 200 mk. do 850 m. futra, kołnierze, mutki, 
à marynarze, pelerynki najtaniej poleca 
Pracownia Krawiecko-luśnierska 


Br. UNKIEWICZ, 


PŚ 


HOŻA 54. Tel. 121-71. 


rh RASENS 


x TYT K 0 Ab FONA 057 WT GC 


OGŁOSZENIE. 


Z powodn podwyższenia npłaty za przewóz węgla oraz pro- 
wizji i wynagrodzenia za manko, przeełetnie 80 fen, na pudzie, 
ceny wszystkich gatunków wegla z dn. 6 b. m. zostają podwyż- 
szone © 30 fen) na pudzio, e mianowicie: 

wegiel grubszy do orzecha ll wł. Mk. 4.20 


orzech TII w 880 
półka w 3.58 
natny 


Wydział Fiapatezwanka Mag. 


m. st. Warszawy. 


Maszynista 


obezmsny z prowadzeniem dynamo I motoru na gaz ss do 
mniejszej pepa i Anai jako ` aris 


camodzieny kierownik potrzebny 


Oferty do powszechnego Tow. Elektrycznego w Waaszawia 
Krakowskie-Frzedmieście (6/18, 


SALA, 
RAN tę. p 


Baczność 
członkowie Kooperatywy, Promień”! 


W myśl uchwały Rady Nadzorczej „PROMIEŃ* z dnia 21-X 
wzywa się wszystkich członków, którzy nie wpłacili pełnego udzia- 
łu, do dopełnienia go najdalej do dnia 1 go Grudnia !'9 9 roku. 
Kto niedopełni udziałn, nie będzie mógł po l-szym Grudnia naby- 
wać produktów w Kooperatywie. 

Wpłaty dopełniające jakoteż zapisy nowych członków usku- 
żeczniać moźna w sklepach fakoteż w biurze przy ul. Leszno 53. 


'2:4e+4. 


Prezerwatywy 


oryginalne francuskie nadeszły. 


Wyłączna Flammezrion* 
sprzedaż 0h 39 Marszałkowska 3754 


kj 


PAPIER 


gazety, tygodniki, katążki bu- 


ehalteryjno, kopfały i t. p. ku- 
puje 1 płacę najwyższe ceny 
Królewska 39, m. 12, t. 143-01. 


3 SÉ 
Hemmarion 
Bzowa UE 
Marszałkowska “U 
poleca świeżo nadeszłe: 
Okulary, binokie ze. szkłami, 
francnskiemi, lornetki teatralne, 
lorgnons (face à main), oryginal- 
ne „Gillette*- aparaty i wszeł 
kie inne nowości. Ceny nizkie. 
Reperacje dokladnie i tanio, 


LEKARKA DENTYSTKA 


Drla 12 m. S. Tel. 17-18. 4117 


przyfmuje od.11 do 3 t od B>—6. 


rF. Rostkowski 
lekarz Szp. >-zo Łazarza. Choro- 
by wener. skórne I analizy krwi 

na ayfiiis od 4 i pół do 7 w, 

Żelazna BŁ m. 3. Tel. 237-21. 


TEASE OREIRO E 
K OGLOSZENIA MONNE p 
VE Eeke 
le, ordery. zegarki knpuję pla- 
ce 300 procent drożej Magazyn 


łubiferski Gutmacher, 21 Smo: 
cza 21. 4113 


M Fottepian krótki, różne mer. 


ble z trzech. pas 
kojów sprzedam tanio, Marszał- 
kowska 71—16. 4175 


in i J. Nieprzecka z 29- 
sena letnią praktyka 

jmuje zamówienia ela 
Suraż w zakres Abidei; róg 
placu Witkowskiego, Wronia 5 


4013 
Bokiegzę 


męzką na futrze oka- 
zyjnie do sprzedania: 
Chłodna Nr. 17 m. 7, 4110 


Czytania cza książki r, pięca 


jezykach. Nowy-Swint 26. 


Ń 1 ją makulaturę i stare ga- 
MNĄ zety. Płacę najwyższe 
ceny. Rozenstrauch, Długa 30, 
telef. 208-97. 


LECZEHCA dla przychodzących 
ehorych wa wszyst- 
kich specjalnościach, Bielańska 
Nr. 9, tel, 275-07. 

d jsania używane 
Haszyny rodnych systemów ku- 
no. sprzedaż, reparncja. Feliks 


oń. Złota 27 == 33. Telefon 
4075 


|bór okryć, kołnierzy, 


Hart | detal po cenach nizkich, 


Okulary binokle, dokłndns re. 
1 paracja.  Rupturowe. 
pasy brzuszne, hygieniczne. Pres 
zerwatywy azpryce ochronne, 
termometry, Najtaniej, bo w poe 
dwórzn. Jerozolimska 47 SZ 


Marszałkowskiej. 
PRSI dö władz, sądowe, ade- 

JI mintstracyjne w spra». 
wąch wojskowości i inne 
aferty na posady, tłómaczenia, 
przepisywania. Biuro „Włedza* 
prowadzona przez kand. nauk 
społeczno - ekonomicznych. Mio- 
dows 7 wejście od Kapucyfńe 
skiej, 4109 
p : gazety, tygodniki, kos” 
LHA piaty, ksiegł bnehalte= 


|rvjne kupnię. Najwyższe ceny, 
Helena Feldblumowa 4131 


mielna 473—9, 
p — 

książeczkę z koopse 
Skradziony ratywy Robotniczej 
„Promień* na imię Feliksa Ba- 
dowskiego za Nr. 1657. 4039 


313 3 eh 09 pi" m. M EE WJ 
taknie Jedwabne, bluzki od 25 

MU snódnies nd 65m, wyw 
mufek, 
najłaniej. Moža BĄH—?, 4119 


NOW Ea Pa "iw 
Tenio; Perłowy, Mydła, Kas 
motyka, Galanteria, Niti, 


dpgty, Szpilki. Agrafki, Gnziki nl- 
ciane. Szczotki. Szczoteczki. Grzee 
błenie poleca po cenach, hurto» 
wych „Snółka Swojska“ Zórawia 
40.> Telefon 251-06, 


l j sztuczne, korony, mostki, 
p l plombowanie, wyjmowae 
nie bez bólu. Przyjezdnym ZA» 
mówienia w ciągu dnia, Przerób= 
ki reperncje na poczekaniu. Ce- 
ny najniżśze. Gabinet chrzeście ` 
fański, Zórawia t front. 


l i sztuczne, korony, imos 
ł l vania t ies pas 
racje, przeróbki zę ' poczge 
kaniu. Ceny nizkie. Zakład dene 
tystyczny Twarda 45, róg Złotej, 
2954 

nh doskonały ortre$ 

2 marek z fotografi Pie 
105 4 


noczeni portreciści*, Złota 
mw A A i wawa 
PZ apelacje, od po" 
a Prośby boru wojskowe- 
go, oferty na posady 
89 sprawy karne prowin- 
ejonalne, porady w spra» ` 
SA wach komornienych pode 
wyżkach „eksmisjach je- 
gó dna marka. Kancelarja 
diugoletniego praktykanta sądo- 
wego (Leszno 38 m. 6, Pen. 


e; 
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